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BEZPARTYJNE POLSKO-KATOLICKIE PISMO LUDOWE.

PnTadnłała* ekaped. miesięcznie 1,20 al x odnosse-ONMLKJIHGFEDCBA 

■ * XUUpiala. niem prsei pocstę 20 gr. więcej. W wy­
padkach niepnewidzianych, pray wstrzymaniu przedsiębiorstwa, 
słoienia pracy, przerwania komunikacji, abonent nie ma prawa 

tądać pozaterminowych dostarczeń gazety, lub zwrotu ceny abona­
mentu. Za dział ogłoszeniowy redakcja nie odpowiada. Redakcja 

1 administracja: ul. Mickiewicza 1. Telefon 80. Konto osekowe 

P. Ł O. Poznań 204,262. — Redaktor przyjmuje od 10—12.

S u m ie n n e m  wykonywaniem obowiązków, 

budujemy silną Ojczyznę!

Onln ni o • Za ogłosz. pobiera się od wiersza mm. (7 
UjJlUoZCIlla. łam.) 10 gr, za reklamy na str. 4-łam. w 

wiadomościach potocznych 30 gr na pierwszej str. 50 gr. Rabatu 

udziela się przy częstem ogłaszaniu. .Głos Wąbrzeski* wychodzi 
trzy razy tygodn. i to: w poniedziałek, środę i piątek. Przy sądo- 

wem ściąganiu należności rabat upada. Dla wszelkich spraw spor­
nych właściwy jest Sąd w Wąbrzeźnie. Za terminowy druk, przepi­
sane miejsce ogłoszenia administracja nie odpowiada.

N r . 1 1 4 I W ą b r z e ź n o , K o w a le w o , G o lu b , w to r e k  2 9  w r z e ś n ia 1 9 3 1 r o k u .  I R o k  X I

Pott w Hili W nrtiii 
Uroizysle orzeniosiSBig zwłok Ip. Przybyszgwskiggo do 

nowego groliowta.
Z  T o r u n ia d o n o s z ą :

W  s o b o tę , d n ia  2 6  b m , w  G ó r z e  p o d  

I n o w ro c ła w ie m  o d b y ło s ię u r o c z y s te  

p r z e n ie s ie n ie  t r u m n y  z e  z w ło k a m i w ie l­

k ie g o  s y n a  z ie m i n a d g o p la ń s k ie j, S ta n i­

s ła w a  P r z y b y s z e w s k ie g o , d o  u f u n d o w a ­

n e g o p r z e z m ie js c o w e s p o łe c z e ń s tw o  

g r o b o w c a .

Z n a k o m ity  p o e ta , ja k  w ia d o m o , z m a r ł  

n a g le  w  l i s to p a d z ie  1 9 2 7  r , p o d c z a s  s w e ­

g o  p o b y tu  u  p p , Z n a n ie c k ic h  w  J a r o n -  

ta c h  i p o c h o w a n y  z o s ta ł c z a s o w o  w  ic h  

r o d z in n y m  g r o b o w c u ,

W  u r o c z y s to ś c ia c h  d z is ie js z y c h , k tó ­

r e  r o z p o c z ę ły  s ię  n a b o ż e ń s tw e m  w  k o ­

ś c ie le p a r a f ja ln y m  w  G ó r z e , w z ię l i u -  

d z ia ł m , in , : w o je w o d a p o z n a ń s k i R a ­

c z y ń s k i w  o to c z e n iu p r z e d s ta w ic ie li  

w ła d z , r e k to r  U n iw e r s y te tu  P o z n a ń s k ie ­

g o  d r . S a jd a k , b r a t z m a r łe g o p o e ty  —  

L e o n  P r z y b y s z e w s k i, r a d c a  m in is te r ja l -  

n y  M in is te r s tw a W y z n a ń R e lig i jn y c h  i  

O ś w ie c e n ia  P u b l ic z n e g o  W ó jc ic k i, k u r a ­

to r o k r ę g u  s z k o ln e g o  p o z n a ń s k ie g o d r .  

N a m y s ł , d e le g a c je o r g a n iz a c y j l i te r a c ­

k ic h i s to w a rz y s z e ń s p o łe c z n y c h z e  

s z ta n d a r a m i, m ło d z ie ż  s z k o ln a ,  p r z e d s ta ­

w ic ie le in s ty tu c y j s p o łe c z n y c h , o k o l ic z ­

n i z ie m ia n ie  i m ie js c o w e  s p o łe c z e ń s tw o .

P o  n a b o ż e ń s tw ie  u c z e s tn ic y  u r o c z y ­

s to ś c i u d a l i s ię n a o k a la ją c y  k o ś c ió ł  

c m e n ta rz ,  p r z e d  g r o b o w ie c  p p , Z n a n ie c ­

k ic h , N a d  t r u m n ą , k tó r ą  w y n ie ś l i z  k r y ­

p ty  g r o b o w c a s t r a ż a c y , p r z e m ó w ił k s ,  

p r o f , S k a z iń s k i z P o z n a n ia , k tó r y  p o d ­

n ió s ł w ie lk ie  z a le ty  d u c h a  p ie w c y  w ie l ­

Tragiczna śmierć
hr. A. Skrzyńskiego

B. premier zginął v  katastrofie samochodowej
Ostrów Wlkp, (Pat.) W d n iu  2 5 - ty m  

b m , z m a r ł b . p r d m je r A le k s a n d e r  

S k r z y ń s k i n a  s k u te k  o d n ie s io n y c h  o b r a ­

ż e ń  p o d c z a s k a ta s tr o f y  s a m o c h o d o w e j 

n a s z o s ie K r o to s z y n —  O s tró w  W lk p .  

m ię d z y  Ł ą k o c in a m i  a  L a n k a m i,  B . p r e m ­

ie r  A l. S k r z y ń s k i w y je c h a ł  2 5  b m , p o p o ­

łu d n iu  w r a z p łk . M o r a w s k im , a t ta c h e  

w o js k o w y m  p r z y  p o s e ls tw ie  p o ls k ie m  w  

B e r lin ie , s a m o c h o d e m  p łk . M o r a w s k ie g o  

z  O p o r o w a  p o w , le s z c z y ń s k ie g o  n a  p o ­

lo w a n ie p o d C z ę s to c h o w ę , —  O p r ó c z  
n ic h  z n a jd o w a l i s ię w  s a m o c h o d z ie  M a -  
r ja n M a je r , s z o f e r , o r a z s t r z e le c S z y ­

m a ń s k i , K a ta s t r o f a n a s tą p i ła  p o d c z a s  
m ija n ia je d n o k o n n e g o  w o z u  n a  w y m ie ­
n io n y m  o d c in k u . S a m o c h ó d , p r o w a d z o ­
n y  p r z e z p łk . M o r a w s k ie g o , w y w ró c i ł  
s ię d o  r o w u . P r ó c z p . S k r z y ń s k ie g o  o -  

k o p o ls k ie g o  i je g o  p a tr jo ty z m u . P o  te m  
p r z e n ó w ie m u  o - s z :.k  ż a ło b n y r u s z y ł d o  
o d le g łe g o  o k i lk a d z ie s ią t m e tr ó w  g r o ­
b o w c a S ta n is ła w a P r z y b y s z e w s k ie g o , 
p o ło ż o n e g o  w  m ie js c u , s k ą d  r o z ta c z a  s ię  
w s p a n ia ły  w id o k  n a  r o z le g łe  p o la .

P r z e d  g r o b o w c e m  z a b r a ł g ło s p r z e ­
w o d n ic z ą c y k o m ite tu b u d o w y  g r o b o w ­
c a  k u r a to r N a m y s ł , k tó r y  w  p ię k n y c h  
s ło w a c h p o ż e g n a ł ś m ie r te ln e  s z c z ą tk i  
P r z y b y s z e w s k ie g o , c h ó r z a ś w y k o n a ł  
s z e r e g  p ie ś n i . N a s tę p n ie  t r u m n ę  u m ie s z ­
c z o n o  w  g r o b o w c u .

P o m n ik , p o d  k tó r y m  z ło ż o n o  l ic z n e  
w ie ń c e , m a k s z ta łt k i lk u m e tr o w e j w y ­
s o k o ś c i k o lu m n y  z  p ia s k o w c a . N a  c o k o ­

le  z n a jd u je  s ię  ta b lic a  m a r m u r o w a  z  p la ­
k ie tą  b r o n z o w ą , w y o b r a ż a ją c ą  S ta n is ła ­
w a  P r z y b y s z e w s k ie g o  o r a z  s y m b o l ic z n y  
w ie n ie c  la u r o w y ,

W  g o d z in a c h  p o p o łu d n io w y c h o d b y ­
ła  s ię  d r u g a  c z ę ś ć  u r o c z y s to ś c i , w  k tó r e j  
w z ię l i u d z ia ł w s z y s c y  p r z e d s ta w ic ie le  
w ła d z  i s p o łe c z e ń s tw a , o b e c n i  p r z y  p r z e ­
n ie s ie n iu  z w ło k , m ia n o w ic ie  w  s a l i p a r ­
k u  m ie js k ie g o w  I n o w r o c ła w iu  o d b y ła  
s ię  u r o c z y s ta  a k a d e m ja ,  n a  k tó re j w s tę ­
p n e s ło w o w y g ło s i ł k u r a to r o k r ę g u  
s z k o ln e g o  p o s e ł d r . N a m y s ł , z a ś  d r . K a ­
z im ie r z  C z a c h o w s k i  w y g ło s i ł p r z e m o w ie  

n ie n a te m a t „ S y n  Z ie m i K u ja w s k ie j i  
p o e ta  p o z a z ie m s k ie j tę s k n o ty " .

R e s z tę  p r o g r a m u  a k a d e m ji w y p e łn iły  
p r o d u k c je  o r k ie s t r y  5 9  p . p , o r a z  c h ó r u  
„ E c h a "  z P o z n a n ia , ( P a t .)  

Śp. Aleksander Skrzyński

b r a ź e ń  d o z n a ł s t r z e le c  S z y m a ń s k i . P łk ,  
M o r a w s k i o r a z  s z o f e r M a je r  n ie  o d n ie ­
ś l i ż a d n y c h  o b r a ż e ń . Z w ło k i A l, S k r z y ń ­
s k ie g o  o d w ie z io n o d o  k o s tn ic y  s z p i ta la  
w  O s tro w iu , D o c h o d z e n ie  n a m ie js c u  
p r o w a d z i p o d p r o k u r a to r s ą d u  o k r ę g o ­
w e g o  G r e in e r t  i k o m e n d a n t p o l ic j i w  O -  

s t r o w ie Z ło to g ó r s k i , N a z w is k a w ła ś c i­
c ie la  w o z u  d o tą d  n ie  s tw ie r d z o n o ,

ŻYCIORYS ŚP. ALEKS. SKRZYŃSKIEGO.

Ś p , A le k s a n d e r  S k r z y ń s k i u r o d z ił s ię  w  r p k u  
1 8 8 4 w  Z a g ó rz a n a c h  w  M a ło p o ls c e w  m a ją tk u  
r o d o w y m . S tu d ja o d b y ł w  K ra k o w ie  i w  M o n a -  
c h ju m  i u k o ń c z y ł z e  s to p n ie m  d o ’k to ra  f ilo z o f j i .  
W  r . 1 9 0 6  A le k s a n d e r  S k r z y ń s k i w s tą p i ł d o  s łu ­
ż b y  d y p lo m a ty c z n e  a u s t ro - w ę g ie r s k ie j , W  c h w il i  
w y b u c h u  w o jn y  b y ł s e k re ta rz e m  a m b a s a d y  a u -  
s t ro  - w ę g ie r s k ie j w  P a ry ż u . P o d c z a s  w o jn y  s łu ­
ż y ł w  a r m ji a u s t ro - w ę g ie r s k ie j , ja k o s z e r e g o ­
w ie c . P e łn ią c  s łu ż b ę w o js k o w ą , u z u p e łn i ł s tu -  

POWÓDŹ WYRZĄDZA WIELKIE 

SZKODY.

Bielsko, ( P a t) . P o w ó d ź , k tó r a ta k  
c ię ż k o d o tk n ę ła k i lk a g m in n a Ś lą s k u  
C ie s z y ń s k im , z a g r a ż a  z n o w u  p o w a ż n e m  

z n is z c z e n ie m . W s k u te k  t r w a ją c y c h  ta m  
d e s z c z ó w , w y s tą p i ła s i ln ie z b r z e g ó w  

I lo w n ic a , z a le w a ją c k i lk a  z a b u d o w a ń  w  
B r o n o w ie , S ta n w o d y n a W iś le p o d ­
n ió s ł s ię w  c ią g u  o s ta tn ie j n o c y  i d n ia  
d z is ie js z e g o  o  2 ^  m tr . Wody Wisły wy­
stąpiły *z brzegów i zalały gminę Narze 

cze, kolonję Prądy i Gołysz. S ta ro s ta  

b ie ls k i z a r z ą d z i ł p o g o to w ie o d d z ia łó w  
p io n e r s k ic h .

Bielsko, ( P a t) , P o w ó d ź n a te r e n ie  
p o w ia tu b ie ls k ie g o p r z y b ie r a r o z m ia r y  
k a ta s tr o f o ln e , S ta n  w o d y  n a  W iś le  p o d ­
n ió s ł s ię  w  c ią g u  n o c y  b a r d z o  g w a łto w ­
n ie , o s ią g a ją c  6  m e tr ó w  i 2 0  c tm , p o n a d  
s ta n  n o r m a ln y , W is ła  w y s tą p i ła  z b r z e ­
g ó w  n a w ie lk ic h  p r z e s tr z e n ia c h , z a le ­
w a ją c o k o ło  8 0  z a b u d o w a ń . P o d  S tr u ­
m ie n ie m  p o d m y ty  z o s ta ł w a ł o c h r o n n y ,  
n a d  n a p r a w ą  k tó r e g o  p r a c u je s t r a ż  p o ­
ż a rn a , R z e k a  I ło w n ic a  r o z la ła  n a  s z e r o ­
k o ś c i k m ,, z a le w a ją c o d c in e k d r o g i  

p o w ia to w e j m ie d z y  g r a n ic a m i Z a b r z e g  
i L ig o tą , c o u n ie m o ż l iw ia w s z e lk ą  k o -  
m u n ik o c ję  n a  ty m  o d c in k u . R ó w n ie ż  w y  
la ła  r z e k a J a s ie n ic z a n k a ,

Tarnów, ( P a t) , S k u tk ie m  n ie u s ta n ­
n ie  t r w a ją c e g o  d e s z c z u  p o d n ió s ł s ię  z n a  
c z n ie p o z io m  w o d y  w  D u n a jc u , w y n o ­

s z ą c  3 6 0  c m . W e  w s i L u s ła w ic e  r z e c z k a  

R a le ś n ic a , d o p ły w  D u n a jc a , w y la ła z a ­
le w a ją c 1 8 d o m ó w , P r z y b ó r n a s tę p u je  
u s ta w ic z n ie  m n ie j w ię c e j 2 5  c m , n a  g o ­
d z in ę , R ó w n ie ż  p o d n ió s ł s ię  p o z io m  w o  
d y  r z e k i B ia łe j m ię d z y  s ta c ja m i B o b o ­

w a  a  S tr ó ż a n y , N a  p r z e s tr z e n i 7 - u  k im .  

B ia ła  u s z k o d z i ła to r  k o le jo w y , r o z le w a ­
ją c s z e r o k o  s w e  w o d y ,

Kraków. (PatJ P o o s ta tn ic h d e s z ­
c z a c h  s ta n  w ó d n a  w s z y s tk ic h  d o p ły -

d ja  p r a w n ic z e  i u z y s k a ł n a  u n iw e r s y te c ie w ie ­
d e ń s k im  s to p ie ń  d r , p r a w , Z c h w ilą p o w s ta n ia  
b r a ł u d z ia ł w  p o d p is a n iu  p r z y m ie r z a p o ls k o - ru ­
m u ń s k ie g o . W  g r u d n iu  1 9 2 2  r , o b ją ł te k ę  s p r a w  
p a ń s tw a  p o ls k ie g o  ś p . A le k s a n d e r S k rz y ń s k i z o ­
s ta ł m ia n o w a n y  p o s łe m  w  R u m u n ji i w  r , 1 9 2 1  
z a g r a n ic z n y c h . Z a  je g o  u r z ę d o w a n ia  p r z e p ro w a ­
d z o n a z o s ta ła s p r a w a u z n a n ia g r a n ic P o ls k i  
p r z e z p a ń s tw a s p r z y m ie rz o n e , W  m a ju  1 9 2 3 r ,  
z c h w ilą u tw o r z e n ia g a b in e tu c e n tr o -p r a w e g o  
z ło ż y ł te k ę , b r a ł je d n a k  u d z ia ł w  d e le g a c ja c h  
n a  L ig ę  N a r o d ó w . W  r , 1 9 2 4  o b ją ł p o n o w n ie  te ­
k ę  s p r a w  z a g ra n ic z n y c h  w  g a b in e c ie G r a b s k ie ­
g o . N a  te n  o k re s  je g o  u r z ę d o w a n ia  p r z y p a d a  z a ­
w a r c ie  K o n k o r d a tu  z W a ty k a n e m  i w y p r a c o w a ­
n ie w  G e n e w ie t . z w . P r o to k ó łu  G e n e w s k ie g o .  
W e w rz e ś n iu  r . 1 9 2 4 ś p . A le k s a n d e r S k r z y ń s k i  
b r a ł u d z ia ł w  d o p ro w a d z e n iu  d o  s k u tk u  p a k tu  
lo k a rn e ń s k ie g o . W  g r u d n iu r . 1 9 2 5 s ta n ą ł n a  
c z e le g a b in e tu  k o a l ic y jn e g o , p ia s tu ją c  je d n o c z e ­
ś n ie te k ę  s p r a w  z a g ra n ic z n y c h . Z  c h w ilą u tw o ­
r z e n ia g a b in e tu  W ito s a  w  m a ju  1 9 2 6  r . u s tą p ił  
z e r z ą d u . W  o s ta tn ic h  la ta c h  w y s tę p o w a ł ś . p .  
A le k s a n d e r S k r z y ń s k i n ie je d n o k ro tn ie p u b l ic y ­
s ty c z n ie , w y d a ją c  m , in . k s ią ż k ę  p t , „ P o ls k a a  
p o k ó j"  w  ję z y k u  a n g ie ls k im . W  ty m  c z a s ie  p o ­
w o ła n y  z o s ta ł n a  s u p e r a r b i tr a  w  s p o r z e  o  te ry -  
to r ju m  T a c n a  - R ric a  p o m ię d z y  P e ru  a  C h ile ,

Klęska powodzi
w a c h k a r p a c k ic h  W is ły z n a c z n ie  s ię  

p o d n ió s ł . S o ła  w  Ż y w c u  p o d n io s ła  s ię  
d o  p o z io m u  1 8 5  c m , p o n a d  p o z io m  n o r ­

m a ln y . D o p ły w  S o ły , N ic h u l in a w  R a j­
c z y  z a la ła  k i lk a  d o m ó w . P o w ia to w y  k o ­
m ite t p o w o d z io w y  w  Ż y w c u  o d  w c z o r a j 
u r u c h o m io n y ,

S k a w a z a la ła g o ś c in ie c m ię d z y  M a -  
k o w e m  a  S u c h ą , a  ta k ż e  i d o ln ą  c z ę ś ć  
g m . S u c h a  o r a z n iż e j p o ło ż o n e c z ę ś c i  
M a k o w a , Z a g r o ż o n e  s ą  m o s ty  d r e w n ia ­

n e  p o d  J o r d a n o w e m , O s ie lc a m i, d w a  w  
M a k o w ie  i d w a  w  S u c h e j,

S k a w a  w  W a d o w ic a c h  p r z y b r a ła  d o  
2 8 0 c m , p o n a d s ta n  n o r m a ln y  i d a le j  
p r z y b ie r a . M o s t w  J a r o s z o w ic a c h  z e r ­

w a n y  i w o d a  n ie s ie  g o  n a  m o s t w a d o ­
w ic k i,

T o r  k o le jo w y  W a d o w ic e  —  S u jh a  w  
k i lk u m ie js c a c h  z a la n y . W Zembrzy­
cach 20 domów zostało zalanych. Komu­
nikacja przerwana z powodu zerwania 

mostu. Ludność ewakuowano i rozloko­
wano w najbliższem sąsiedztwie.

R a b a  i M s z a n k a w  M s z a n ie D o ln e j  
w e z b r a ły . S ta n  w ó d  p r z e w y ż s z a  d o ty c h ­

c z a s n o to w a n e p o z io m y . D r o g a d o  L u ­
b o m ie r z a  z a la n a , m o s t z a g ro ż o n y .

W M y s ło w ic a c h  s ta n  w o d y  n a  R a b ie  
w y n o s i 3 ,5 0  m tr , p o n a d  p o z io m  n o r m a l­
n y , O d  s t r o n y  M s z a n y  d o ln e j s p ły w a  w  

w ie lk ie j i lo ś c i d r z e w o . Komunikacja na 

drodze Kraków — Zakopane przerwa­
na. J e d e n  z  d o p ły w ó w  R a b y  z a la ł d z ie l ­
n ic ę Ł a p a n o w a .

D u n a je c  w  N o w y m  S ą c z u  w e z b r a ł d o  
3 ,3 0  m tr . , t . j . 2 ,1 5  m tr , p o n a d  s ta n  n o r ­

m a ln y , K a m ie n ic a N o w o jo w s k a z a le w a  

n iż e j p o ło ż o n e  d z ie ln ic e  N o w e g o  S ą c z a .  
K o m u n ik a c ja  'd r o g o w a N o w e g o  S ą c z a  z  
K r y n ic ą p r z e r w a n a z p o w o d u  z a le w u  

d r o g i. W o d a  n a  D u n a jc u  w  d a ls z y m  c ią ­
g u  p r z y b ie r a .
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SKRÓTY
* Madryt. P o  d łu g ic h  i b u r z l iw y c h  

o b r a d a c h  n o c n y c h , k tó r e  z a k o ń c z y ły  s ię  

d o p ie r o  o  g o d z . 7 ,4 5 , k o r te z y  u c h w a l i ły  

a r ty k u ły  w s tę p n y  i  p ie r w s z y  n o w e j k o n ­

s ty tu c j i . A r ty k u ły  t e  o k r e ś la ją , ż e  H is z -  

p a n ja  j e s t r e p u b l ik ą  d e m o k r a ty c z n o - r o -  

b o tn ic z ą .

* Morawska Ostrawa, W m ie js c o w o ­

ś c i P o ło m  k o ło  H r a n ic w  p ó łn o c n y c h  

M o r a w a c h  n a c jo n a l i ś c i n ie m ie c c y z d e ­

m o lo w a l i c z e s k ą  s z k o łę . W ła d z e  - p r o w a ­

d z ą  w  t e j s p r a w ie  e n e rg ic z n e  d o c h o d z e ­

n ia .

* Berlin, P o d  z a rz u te m  s z p ie g o s tw a  

n a  r z e c z  o b c e g o  m o c a r s tw a  a r e s z to w a ­

n o  w  F u ld z ie  3  o s o b y . A r e s z to w a n ie  n a ­

s tą p i ło  k i lk a  d n i t e m u , d o ty c h c z a s t r z y ­

m a n o  j e d n a k  w ia d o m o ś ć  t ę  w  t a je m n ic y .

* Berlin, W T a n g e r - H ii t t e , w  p o b l iż u  

M a g d e b u rg a , a r e s z to w a n o  w c z o r a j 2 - c h  

k o m u n is tó w w c h w i l i d o k o n y w a n ia  

z d ję ć f o to g r a f ic z n y c h t a m te js z y c h  z a ­

k ła d ó w  h u tn ic z y c h . K o m u n iś c i a r e s z to ­

w a n i  s ą  p o d  z a r z u te m  u p r a w ia n ia  s z p ie ­

g o s tw a  g o s p o d a r c z e g o ,

* Berlin, Na lo tn i s k u  w  K a m ie n ic y  

S a s k ie j s p a d ł w c z o r a j z  3 0 - m e t r o w e j  

w y s o k o ś c i lo tn ik  t a m te js z e j s z k o ły  lo t ­

n ic z e j  w  c z a s ie  d o k o n y w a n ia  lo tu  ż a g lo ­

w e g o n a p ła to w c u ty p u G r o n a u a  i  

z m a r ł w k r ó tc e  p o  w y p a d k u  w  s z p ita lu .

* Kowno. K s ię ż a , z e b r a n i n a  o d p u ­

ś c ie w  S z y d ło w ie , w y s to s o w a l i l i s t d o  

p r e z y d e n ta  S m e to n y  w  s p r a w ie  n ie n o r ­

m a ln y c h  s to s u n k ó w , j a k ie o b e c n ie p a ­

n u ją  m ię d z y  r z ą d e m  l i t e w s k im  a  d u c h o ­

w ie ń s tw e m . L is t p o d p is a ło  2 0 0  k s ię ż y ,

* Wiedeń, „ N e u e s W ie n e r A b e n d -  

b la t t"  d o n o s i , ź e  to c z ą  s ię  o b e c n ie  p e r ­

t r a k ta c je  z e s t r o n n ic tw a m i w  s p r a w ie  

z a n ie c h a n ia  w y b o r ó w  n a  p r e z y d e n ta  r e ­

p u b l ik i , w y z n a c z o n y c h  n a  d z ie ń  1 8  p a ­

ź d z ie r n ik a  b r . P r o p o n o w a n e  j e s t p r z e ­

d łu ż e n ie  k a d e n c ji  d o ty c h c z a s o w e g o  p r e ­

z y d e n ta .

* Genewa, Z g r o m a d z e n ie  L ig i N a ro ­

d ó w  p r z y ję ło  s p r a w o z d a n ie w  s p r a w ie  

z w a lc z a n ia n ie w o ln ic tw a , p r z y c z e m  

p r z e d s ta w ic ie l H o la n d ji L o u d o n  s tw ie r ­

d z i ł , i ż  w  A f r y c e  n ie w o ln ic tw o  n ie z o ­

s ta ło  j e s z c z e  c a łk o w ic ie  z n ie s io n e , Z k o -  

l e i z g ro m a d z e n ie p r z y s tą p i ło  d o o m a ­

w ia n ia  s z e r e g u z a g a d n ie ń  z d z ie d z in y  

p r a w n e j ,  m . in . r o z w a ż a n o  s p r a w o z d a n ie  

w  s p r a w ie  s to p n io w e j k o d y f ik a c j i m ię ­

d z y n a ro d o w e g o  p r a w a .

* Kowno, P o s e ł S ta n ó w  Z je d n o c z o ­

n y c h  w  K o w n ie  C o le m a n  z o s ta ł o d w o ­

ł a n y .

* Morawska Ostrawa. K o ło  V iz o v ic  

u le g ł k a ta s t r o f ie s a m o c h ó d c ię ż a r o w y  

w  s k u te k  z e p s u c ia  s ię  h a m u lc ó w  w  c h w i  

l i z je ż d ż a n ia  s a m o c h o d u  z  p a g ó rk a .  T r z y  

o s o b y  p o n io s ły  ś m ie r ć .

* Zurych, „ N e u e  Z u r ic h e r Z e i tu n g "  

z a m ie ś c i ła o b s z e rn e s t r e s z c z e n ie w y ­

w ia d u , u d z ie lo n e g o  p r z e z m in is t r a Z a ­

l e s k ie g o p r z e d s ta w ic ie lo m  p r a s y  p o l ­

s k ie j w  G e n e w ie .

* Batawja. T u te js z e o b s e rw a to r ju m  

s e js m o g ra f ic z n e  z a n o to w a ło  b a r d z o  s i l ­

n e  t r z ę s ie n ie z ie m i, k tó r e g o o g n is k o  

z n a jd u je s ię w o d le g ło ś c i 4 5 0  k im , w  

k ie r u n k u  z a c h o d n io  - p o łu d n io w o  - z a ­

c h o d n im . W e d łu g  p r z y p u s z c z ę , k a ta ­

s t r o fą  d o tk n ię ta  z o s ta ła  w y s p a  E n g a n o  

n a  p o łu d n ie  o d  S u m a tr y .

* Kowno, P r o b o s z c z  k o ś c io ła k a to ­

l i c k ie g o  w  K o s z e d a r a c h  s ta n ie  p r z e d  s ą ­

d e m  w o je n n y m  z a  w y g ło s z e n ie  k a z a n ia  

p r z e c iw k o  r z ą d o w i ,

* Tyngsboro ( s ta n  M a s s a c h u s s e t t s ) .  

P r y w a tn y  s a m o c h ó d , w  k tó r y m  j e c h a ło  

5 - c iu  c z ło n k ó w  j e d n e g o  z  tu te j s z y c h  k lu ­

b ó w , z o s ta ł n a  p r z e je ż d z ie  k o le jo w y m  

z a c z e p io n y  p r z e z  e k s p r e s , z d ą ż a ją c y  d o

Niesłychana prowokacja 

h i t le r o w c ó w

H it t ie r o w c y  w s c h o d n io  - p r u s c y  d o ­

p u ś c i l i s ię z n o w u  p r o w o k a c ji , d o  j a k ie j  

z d o ln i b y l ib y  c h y b a ty lk o  M e k s y k a n ie  

i . . . P r u s a c y . —  W  n o c y  z  1 6  n a  1 7  b m ,  

p r z e w r ó c i l i h i t t i e r o w c y  p o ls k i  z n a k  g r a ­

n ic z n y  p r z y  m a r tw y m  to r z e  k o le jo w y m  

l in j i R a d o m n o  —  I ła w a  o r a z  z n ie w a ż y l i  

g o d ło  P a ń s tw a  n a s z e g o , z a m a z u ją c j e

h a c k e n k re u z e m  z b ó jó w  h i t t l e ro w s k ic h .  

P o d h a c k e n k r e u z e m  u m ie ś c i l i n a p is  

„ R a u s P o l la c k e n !" —  J e s te ś m y  p e w n i ,  

ż e  s łu p  g r a n ic z n y , n a p a d n ię ty  w  n o c y ,  

o p o r u  n ie s ta w ia ł „ o d w a ż n y m " h i t t l e -  

r o w c o m , —  N o w y  t e n  d o w ó d  „ k u l tu r y  

i o d w a g i" h i t t l e ro w c ó w  z I ła w y  N ie m .  

r e p r o d u k u je m y  p o w y ż e j .

P, PREZYDENT NA RZECZ 

POWODZIAN.
Warszawa. (PatJ — W z w ią z k u  z  

p o w o d z ią , k tó r a  n a w ie d z i ła w o je w ó d z ­

tw o  k r a k o w s k ie , P , P r e z y d e n t R z p l i te j  

o d w o ła ł s w ó j w y ja z d  d o  K r a k o w a , n a  

u r o c z y s to ś c i  z w ią z a n e  z  t r z e c im  o g ó ln o ­

p o ls k im  w a ln y m  z ja z d e m  S to w a rz y s z e -  

’n ia  R e z e rw is tó w  i b . W o js k o w y c h .

P . P r e z y d e n t R z p l i te j p o le c i ł p r z e ­

k a z a ć  n a  r ę c e  p . w o je w o d y  k r a k o w s k ie ­

g o , n a  p o m o c d la p o w o d z ia n , k w o tę  

5 .0 0 0  z ło ty c h .

WICHURY I ŚNIEGI SZALEJĄ,
Wilno, 27, 9, (PatJ P r z e d w c z o r a j w  

n o c y  w  w o je w ó d z tw ie w ile ń s k ie m  s z a ­

l a ła  h u r a g a n o w a  w ic h u r a , k tó r a  o b a l i ła  

n a  t e r e n ie  w o je w ó d z tw a  d u ż o  d r z e w , a  

p o  w s ia c h  p o z r y w a ła  d a c h y  i  s t r z e c h y .

Bielsko, (PatJ W B ie ls k u  i o k o l ic y  

s p a d ł d z is ie j s z e j n o c y  p ie rw s z y  w  ty m  

r o k u  ś n ie g  z  r ó w n o c z e s n e m  o b n iż e n ie m  

s ię t e m p e ra tu r y . N a js ta r s i m ie s z lc a ń c y  

ty c h  o k o l ic n ie  p a m ię ta ją , a ż e b y  ś n ie g  

s p a d ł o  t e j p o r z e .

J e d n o c z e ś n ie  w  c a ły m  p o w ie c ie  łu ­

k o w s k im  s z a la ły  w ic h u ry , w y r z ą d z a ją c  

z n a c z n e  s z k o d y .

Gdańsk, (PatJ B u r z a  n a  m o r z u  w y ­

r z ą d z i ła  z n a c z n e s z k o d y  n a  w y b r z e ż u  

z a to k i g d a ń s k ie j . W ie lk ie  s t r a ty  p o n ie ­

ś l i p r z e d e w s z y s tk ie m  r y b a c y , k tó ry m  

f a le u s z k o d z iły z a s ta w io n e w  m o r z u  

s ie c i . F a le  w y r z u c i ły  n a  b r z e g  w ie lk ą  i -  

lo ś ć  ż e rd z i b a m b u s o w y c h , k tó r e  s łu ż y ły  

d la  o z n a c z a n ia  m ie js c  z a ło ż o n y c h  s ie c i .

Praga. (Pat.) W T a t r a c h  S ło w a c k ic h  

s p a d ł d u ż y  ś n ie g z w ła s z c z a  w  o k o l ic y  

S m o k o w c a , g d z ie  s z a ta  ś n ie ż n a  w y n o s i  

1 m e tr g r u b o ś c i . W  d o l in ie  Z im n e j z a ś  

ś n ie g  d o c h o d z i d o  w y s o k o ś c i 2 — 3  i p ó ł  

m e tr a .

z o s ta ło  6 - c iu  p o w s ta ń c ó w  n a  o g ó ln ą  l i ­

c z b ę 1 6 0 , Z  p o w o d u  z e r w a n ia d r u tó w  

t e le g ra f ic z n y c h b r a k j e s t b l iż s z y c h  

s z c z e g ó łó w  o  s ta rc ia c h .

WYKOLEJENIE POCIĄGU.

Wilno, (Pat.) W d n iu  2 6  b m . o  g o d z .  

2 ,2 0  n a d  r a n e m  w y k o le i ł s ię  p o c ią g  o s o ­

b o w y  n a  l in j i W iln o  —  G łę b o k ie , w  o d ­

l e g ło ś c i 1 k im , o d  s ta c j i k o le jo w e j Ł y n -  

tu p y . W y s k o c z y ła z s z y n  lo k o m o ty w a ,  

p o c ią g a ją c  z a  s o b ą  3  w a g o n y , w  t e m  j e ­

d e n  w a g o n  o s o b o w y . Z a r ó w n o  p a r o w ó z ,  

j a k o te ż w y k o le jo n e w a g o n y , p o z o s ta ły  

n a  n a s y p ie  n ie  w y w r ó c iw s z y  s ię  i  n ie  u -  

l e g ły  ż a d n y m  p o w a ż n y m  u s z k o d z e n io m .  

N ik t , a n i z e  s łu ż b y  k o le jo w e j , a n i z  p o ­

d r ó ż n y c h , n ie  o d n ió s ł ż a d n y c h  o b r a ż e ń .  

N a  m ie js c e  w y p a d k u  w y je c h a ły  w ła d z e  

k o le jo w e  i w ła d z e  ś le d c z e .

A D A M  K R E C H O W I E C K I .

SZARY WILK

8 5 ) ’ ( C ią g  d a ls z y ) .

D ź w ig n ą ł s ię b is k u p  z k r z e s ła  i s ta n ą ł d r ż ą c y ,  

n ie p e w n y  n a  n o g a c h , o p ie ra ją c  s ię  n a  l a s c e .

—  D o tk n ą ł m n ie  P a n  —  m ó w ił —  c ię ż k ie m  k a ­

l e c tw e m .. . ś le p o tą  i w c z e s n e m  n ie d o łę s tw e m  s ta ro ś c i . . .  

W a lc z y łe m  z e  z łe m , c o m  j e n o  m ó g ł , a n o , s ła b o ś ć  c ia ła  

p o z b a w iła  m ię s i ł . . . W y  z a ś z d r o w e m i o c z y m a n ie  

^ w id z ie l i ś c ie  n ic  i d o z w o l i l i ś c ie ł a m a ć p r z y k a z a n ia  B o ­

ż e , t a k  w  w a s ż a r l iw o ś ć w ia r y  o s ła b ła ! . . . W s z y s c y ,  

- k tó rz y  tu  j e s te ś c ie , p o n o s ic ie w in ę . . . I j a m  w in ie n ,  

b o  s j ł m i b r a k . . . b y  t ę  s to l ic ę  b is k u p ią  g o d n ie  z a jm o ­

w a ć . . . W s z y s c y ś m y  w in n i ! . . . O d  ju t r a  n ie  d z ię k c z y n n e  

o w e , k tó r e k r ó l n a k a z a ł , a le p o k u tn e n a b o ż e ń s tw a i  

p o s ty  o d p r a w ia ć b ę d z ie m y , i ż b y P a n k r ó lo w i , g d y  

s ię n a w r ó c ić z e c h c e , n a m , c o ś m y  z a n ie d b a n ia w in n i ,  

i n a r o d o w i, k tó r y  z g o r s z e n iu  u le g a  —  p r z e b a c z y ł ! . . .

T o  m ó w ią c , r u s z y ł s ię z m ie js c a i c h w ie jn y m  

k r o k ie m  k u  k lę c z n ik o w i s z e d ł , a  t a m  u p a d łs z y  n a  k o ­

l a n a , d r ż ą c e  r a m io n a  w  b ła g a n iu  k u  n ie b u  w y c ią g n ą ł ,  

p o te m  z a ś , g ło w ę k u  z ie m i s k ło n iw s z y , w  p ie r s i s ię  

b i ł , s z e p c z ą c :

—  M is e r e r e  m e i , D e u s ! . . .

i K r ó l o d  r a n a  w e  w z b u r z e n iu  b y ł  w ie lk ie m . O tr z y ­

m a w s z y  l i s t p a p ie s k i , d łu g o  z  K o c h a n e m  s ię  n a r a d z a ł ,  

a  p o te m  D o b ie s ła w a  F r e d r ę  w e z w a ł , i J a ś k a  L e l iw itę ,  

i in n y c h z a u f a ń s z y c h . A le n a r a d y d o ż a d n e g o  n ie  

d o p r o w a d z i ły  c e lu , b o s k u te c z n e g o ś r o d k a n a  z a p o ­

b ie ż e n ie n ie s z c z ę ś c iu  n ik t p o d a ć  n ie  u m ia ł . D o r a d c y  

j e s z c z e  b a r d z ie j b y l i p r z e r a ż e n i , n iż  s a m  k r ó l , b o  d la  

w ie lu  z n ic h  l i s t p a p ie s k i i w ie ś ć o  ż y c iu  A d e la jd y  

b y ła  ś n a d ź w ię k s z ą , n iż  d la  K a ź m ir z a  n ię s p o d z ia n k ą .

W s z y s c y j e d n a k  p o p r z y s ię g a l i m ilc z e n ie , i ż b y  r z e c z  

c a łą , j a k m o ż n a n a jd łu ż e j p r z e d  lu d e m , z w ła s z c z a  

z a ś  p r z e d  k r ó lo w ą , w  ś c is łe j t a je m n ic y  u t r z y m a ć . N a  

w s p o m n ie n ie J a d w ig i , K a ź m irz n ie le d w ie r ę c e  ł a m a ł.

—  C h o r a  j e s t —  m ó w ił —  o s ła b io n a ; j a k  c ie ń  s ię  

; s ła n ia . . . t a k a  w ie ś ć  z a b i ła b y  j ą ! . . .

C o  z a ś d o  A d e la jd y , i ż b y  j ą , p o  o d p r a w ie n iu  J a ­

d w ig i , w e d le  n a k a z u  p a p ie s k ie g o , d o  w e s p ó ł z a m ie s z ­

k a n ia  p r z y p u ś c ić , o  t e m  K a ź m irz  a n i m y ś le ć  n ie  c h c ia ł .

—  U m r ę  r a c z e j ! - - - - - - - w o ła ł —  a  t e g o  n ie  u c z y ­

n ię .. . J a d w ig i n ie  o p u s z c z ę , b o m  j e j z d u s z y  i s e r c a  

p r z y s ią g ł . . . M a łż o n k ą m i j e s t , b o m  j ą p r a w d z iw ie  

u m i ło w a ł . . . i o n a  t e m u  p a ń s tw u  n a s tę p c ę d a ! . . .

Z w r ó c i ł s ię d o  p a n ó w  r a d  s w o ic h , i r o z p ło m ie ­

n io n y m  w z r o k ie m  n a  n ic h  p a t r z ą c :

—  P ie k ie ln a  to  j a k a ś  in t r y g a ! —  r z e k ł . —  L a n d ­

g r a f s n a d ź p r z e m o ż n y c h  w  A w in io n ie z n a la z ł p r z y ­

j a c ió ł , a  c h y b a  i s tą d , z  k r a ju , p o p a r c ie . . . C z u ję  in ­

t r y g ę . . . c h o c ia ż  j e s z c z e  m ś c iw e j r ę k i n ie  w id z ę . . . A le  

w y  t e r a z —  p o d n ie s io n y m  d o r z u c i ł g ło s e m , —  w y  

d o w ie d ź c ie m i p r z y n a jm n ie j w ie rn o ś c i s w e j i p r z y ­

w ią z a n ia . . . S ta ń c ie p r z y  m n ie , p r z y  J a d w id z e , k tó r a  

k r ó lo w ą  j e s t i m a tk ą  d z ie d z ic a  t r o n u  t e g o  m a  z o s ta ć !  

N ie  d o p u ś ć c ie  j e j k r z y w d y  i m e g o  n ie s z c z ę ś c ia , i n ie ­

s z c z ę ś c ia  n a r o d u , k tó r y  o to  p r a w e g o  n a s tę p c y  z e  k r w i  

P ia s tó w  s ię s p o d z ie w a . . .

J a ś k o  L e l iw i ta  z b l iż y ł s ię d o  K a ź m irz a . * *

M o n tr e a lu . W s z y s c y  p a s a ż e r o w ie  s a m o ­

c h o d u  p o n ie ś l i ś m ie r ć  n a  m ie js c u .

* Budapeszt. W d n iu  2 4  b m . p o p e ł ­

n i ł s a m o b ó js tw o  p r z e z  r z u c e n ie  s ię  z  5  

p ię t r a j e d e n  z  n a jw ię k s z y c h  f a b r y k a n ­

tó w  o b u w ia , B r a d ts ta te r , P r z y c z y n ą  s a ­

m o b ó js tw a  b y ła  c ię ż k a  s y tu a c ja  f in a n s o ­

w a .

* Praga. S e jm  c z e s k o s ło w a c k i z w o ­

ł a n y  z o s ta n ie  n a  d z ie ń  1 4  p a ź d z ie r n ik a  

r . b . S e n a t r o z p o c z n ie  s w e  p r a c e  p r a w ­

d o p o d o b n ie  w  ty m  s a m y m  c z a s ie ,

* Bruksela, W B a n k u  N a r o d o w y m  

z ło ż o n o  t r a n s p o r t z ło ta , p o c h o d z ą c e g o  

z  F r a n c j i , w  i lo ś c i 3  to n .

* Madryt, W y d a n o  tu  r o z p o r z ą d z e ­

n ie  o  p r z y m u s ie p r a c y  n a  r o l i w  ty c h  

p r o w in c ja c h , w  k tó r y c h  z a p rz e s ta n o  u -  

p r a w y  z ie m i i g d z ie  i s tn ie je  b e z ro b o c ie .

* Santander, W s k u te k  k o n f l ik tu  z  

S y n d y k a l i s ta m i k a to l ic k ie m i tu te j s z y  

Z w ią z e k  R o b o tn ic z y  o g ło s i ł  2 4 - g o d z in n y  

s t r a jk , z  z a s t r z e ż e n ie m , ź e  o  i l e b y  S y n ­

d y k a t k a to l ic k i n ie z o s ta ł r o z w ią z a n y  

s tr a jk  t r w a łb y  b e z te r m in o w o .

* Rangoon, W w y n ik u  w c z o ra js z e g o  

s ta r c ia p o w s ta ń c ó w  z p o l ic ją z a b i ty c h

—  N ie s z c z ę ś c ie s ta ło s ię w ie lk ie , —  r z e k ł z e  

w s p ó łc z u c ie m , —  a le  r a d y  n a  to  n ie m a , j e n o  c z e k a ć  

c ie rp l iw ie . . . G r z e s z n a  r z e c z  j e s t ś m ie rc i c z y je j w y z y ­

w a ć , a le  p o w s z e c h n ie  w ia d o m o , j a k o  k r ó lo w a  A d e la jd a  

m o c n o  c h o r a  j e s t . . . C z e k a ć  w ię c  t r z e b a  w  m ilc z e n iu . . . 

o d d a la ją c  w ie ś ć  o d  t e j , k tó r a  m a tk ą  d z ie c ię c ia  k r ó le w ­

s k ie g o m a z o s ta ć .. .

K a ź m irz ż a c h n ą ł s ię i g n ie w n y m  w z r o k ie m  n a  

L e l iw i tę s p o j r z a ł , s ły s z ą c , j a k o  t e n  J a d w id z e  m ia n a  

k r ó lo w e j d a ć  ju ż  n ie  c h c ia ł . . .  / " *  ' ’  ’ ' j*

—  K r ó lo w a  —  z  n a c is k ie m  w tr ą c i ł , —  o  n ic z e m  

w ie d z ie ć  n ie  p o w in n a . . . Z d r a jc ą b y  t e n  b y ł  i p o tw o r e m  

n ie lu d z k im , k tó r y b y  j e j to  z w ia s to w a ł . . .

—  T a k . . . —  p o tw ie r d z i ł L e l iw i ta . —  A b y  z a ś  to  

i w  m ie ś c ie r o z g ło s u  n ie  m ia ło , p ó jd ę  s a m  d o  b is k u ­

p a B o d z a n ty , a  b ła g a ć g o  b ę d ę , i ż b y  n a k a z a ł m il ­

c z e n ie . . .

—  N a b o ż e ń s tw  n ie c h  n ie o d w o łu je ! . . . —  p r z e r ­

w a ł k r ó l .

—  T e g o  u c z y n ić n ie  m o ż e . . . —  o d p a r ł p a n  J a ś ­

k o —  l i s t O jc a ś w ię te g o w y r a ź n ie m ó w i . . . '

K r ó l z a ś m ia ł s ię z  g o r y c z ą . ę /U ?

—  W y r a ź n ie ! —  p o w tó r z y ł . —  W y r a ź n ie  w id z ę  

j a  w  t e m .  n ie s p ra w ie d l iw o ś ć . . . W o ln o  b y ło  c e s a r z o w i  

L u d w ik o w i z B a w a r j i , w ła s n y m  ś w ie c k im  d e k r e te m  

M a łg o r z a tę  k a r y n c k ą  r o z w ie ś ć  z  k r ó le w ic z e m  c z e s k im  

i s y n o w i s w e m u  b r a n d e n b u r s k ie m u  L u d w ik o w i w  m a ł ­

ż e ń s tw o  d a ć . . . c z e m u ż m i n ie  w o ln o  r o z w o d u  m ie ć  z  

t ą A d e la jd ą , z k tó r ą c a ły ś w ia t p r z e c iw  m n ie s ię  

s p iz y s ię g a ? . . . N ie c h b y  b y ł  P a p ie ż  r o z w ó d  d a ł  —  n ie c h  

g o  d a  t e r a z  —  a  z g o r s z e n ia  n ie  b ę d z ie ! . . .

D o A w in io n u m o ż e b y z n o w u p o s e ls tw o w y ­

s ła ć . . . —  w trą c i ł D o b e k  F r e d ro . ■ ' .

K a ź m irz  r ę k ą  m a c h n ą ł z  n ie c h ę c i^ .

—  N ie p o m o ż e  n ic ! —  r z e k ł ; —  p o s e ls tw o  w y L  

p r a w ic t r z e b a , i n o w e s ta r a m a o  r o z w ó d  r o z p o c z ą ć ,-  

a le  n a d z ie ja  m o ja  j e n o  ju ż  w ,  B o g u , i ż  s a m  t e  w ie ż y  

n ie z n o ś n e  p o ta r g a .. .  , , . !

Z a r a z  p o  t e j n a r a d z ie , J a ś k o  L e l iw i ta  u d a ł s ię  d o  

B o d z a n ty , a le n ie u b ła g a n y m  g o  z n a la z ł . B is k u p  n ie -  

ty lk o  o b u r z e n ie m  s ię  u n o s i ł , p o m a w ia ją c  k r ó la  o  p o d ­

s tę p  i z łą w ia rę , a n o w e m i k lą tw a m i g r o ż ą c , l e c z  

n a w e t o w e g o  m ilc z e n ia , o  k tó r e  p a n u  z  M e ls z ty n a  n a j ­

b a r d z ie j c h o d z iło , p r z y r z e c  n ie c h c ia ł .  - •

(Ciąg d a ls z y  n a s tą p i ) ’. '
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UCZONY SOWIECKI W WARSZAWIE.

Znakomity uczony sowiecki, prof. Samojłowicz, 
znany ze swych wypraw arktycznych i z ekspe­
dycji ratowniczej Nobilego, przybył 11 września 

do Warszawy w drodze na międzynarodowy 

kongres geografów. Prof. Samojłowicz wygłosił 
odczyt w niedzielę o godz. 12-tej w Filharmonji 
Warszawskiej, na temat swych wypraw podbie­

gunowych.

P O S IE D Z E N IE  S E J M U  W  C Z W A R ­

T E K .

W a rs z a w a , 2 8 . 9 . (P a t .) P ie rw s z e  
p le n a rn e p o s ie d z e n ie  S e jm u  w y z n a c z o ­
n e z o s ta ło n a n a d c h o d z ą c y  c z w a r te k ,  

d n ia 1 p a ź d z ie rn ik a  o  g o d z , 4  p o  p o łu ­

d n iu .

N a  p o rz ą d k u  ‘d z ie n n y m  z n a jd u je s ię  
w y b ó r d w ó c h w ic e m a rs z a łk ó w  S e jm u  

n a  m ie jsc e ś p , J a n a D ą b sk ie g o i m in i"  
s tra  S k a rb u  J a n a  P iłs u d s k ie g o , o ra z  n a  
p ie rw s z e  c z y ta n ia  rz ą d o w y c h  p ro je k tó w  

u s ta w , k tó re  la d a  d z ie ń  w p ły n ą  d o  k a n -  

c e la r j i S e jm u .
—  o  —

Z A P A D N IĘ C IE  S IĘ  Z IE M I .

L u b lin . (P a t .) W  d n iu 2 5  b m , p o d ­
c z a s u le w n e g o  d e s z c z u  n a  S ta ry m  R y n ­
k u  w  L u b lin ie  o b o k  ś w ie ż o  p o s ta w io n e ­
g o  p o m n ik a J a n a  K o c h a n o w s k ie g o , z a ­
p a d ła  s ię  z ie m ia , tw o rz ą c  c z e lu ś ć  g łę b o ­
k o ś c i k ilk u n a s tu  m e tró w . P rz y c z y n ą z a ­
p a d n ię c ia  s ię z ie m i b a d a s p e c ja ln a  k o ­
m is ja m a g is tra c k a . P rz y s tą p io n o  n ie ­
z w ło c z n ie d o  p ra c , c e le m  z a b e z p ie c z e ­
n ia  p rz e d  d a ls z e m  o b s u w a n ie m  s ię z ie ­
m i, c o g ro z iło b y  p o m n ik o w i, P o b ie ż n e  
o g lę d z in y s tw ie rd z iły , ż e p o d d a w n y m  
T ry b u n a łe m  i S ta ry m  R y n k ie m  z n a jd u ją  
s ię o lb rz y m ie  lo c h y , o  is tn ie n iu  k tó ry c h  

d o ty c h c z a s  n ie  w ie d z ia n o .

Rozprawa przeciw b. więźniom brzeskim
W a rsz a w a . (P a t .) J a k  d o n o s i „ G a z e ­

ta P o ls k a " ro z p ra w ie p rz e c iw k o 1 1 - tu  
b , w ię ź n io m b rz e sk im p rz e w o d n ic z y ć  
b ę d z ie s ę d z ia H e rm a n o w s k i. O s ta tn io  
z o s ta ł ju ż w y z n a c z o n y  c a ły  k o m p le t o -  
rz e k a s ją c y : B ę d ą g o  s ta n o w il i o p ró c z  s ę ­

d z ie g o  H e rm a n o w s k ie g o , s ę d z io w ie L e ­
s z c z y ń s k i i R y k a c z e w s k i .

P o p ie ra n ie  o s k a rż e n ia  z o s ta ło  p o w ie -
rz o n e d w o m  w ic e p ro k u ra to ro m  W ito l- J S z u r le j ,

d o w i G ra b o w s k ie m u i K a z im ie rz o w i  
R a u z e m u .

Ł a w a  o b ro ń c z a je s z c z e s ię  o s ta te c z ­
n ie  n ie  u k o n s ty tu o w a ła . J a k  d o tą d  w ia ­
d o m o ty lk o , ż e m a ją  z a ją ć ją m , in , c i 
a d w o k a c i , k tó rz y o d p o c z ą tk u p o d ję li  
s ię  o b ro n y , k ie d y  s p ra w a  b y ła  je sz c z e  w  
s ta d ju m  d o c h o d z e n ia , A  w ię c L , B e re n ­
s o n , W . S z u m la ń s k i , E , ś m ia ro w s k i i S ,

MIĘDZYKLUBOWE REGATY ŻEGLARSKIE W WARSZAWIE.

W niedzielę 20 bm, odbyły się Jia Wiśle Międzyklubowe Regaty Żeglarskie przy udziale 48 ło­
dzi. — Na ilustracji naszej widzimy osadę jednej z łodzi, biorącej udział w regatach.

Antyreligijne manifestacje
W iln o . (P a t .) D o „ D z ie n n ik a W ile ń ­

s k ie g o " d o n o s z ą  z B ia ło ru s i s o w ie c k ie j , 
ź e  w  M iń s k u  o d b y ła  s ię  w ie lk a  a n ty re -  
l ig i jn a d e m o n s tra c ja z w ią z k u  b e z b o ż n i­
k ó w , N a  ro z k a z k o m u n is tó w  p rz e rw a n o  
w  ty m  d n iu  p ra c ę  w  fa b ry k a c h . N a  u li­
c a c h  u fo rm o w a ł s ię p o c h ó d , w  k tó ry m  
b ra ła  u d z r ia ł m ło d z ie ż  s z k o ln a .  P rz y w ó d ­
c y  z w ią z k u  b e z b o ż n ik ó w  w y g ło s i l i a n ty -  
re l ig i jn e p rz e m ó w ie n ia . P o d p re s ją te j

Z różnych stron.
X  P ru s k i, (P o ż a r s to g u ) , W  n o c y  z  

d n ia  2 2 n a  2 3  b m , n ie z n a n y  s p ra w c a  
p o d p a li ł s tó g z e z b o ż e m  n a  s z k o d ę p ,  
R o b a k o w s k ie g o , Z b o ż e z ło ż o n e w  s to ­
g u , p rz e d s ta w ia ją c e  w a r to ś ć  o k o ło  4 ,5 0 0  

z ło ty c h , s p ło n ę ło  d o s z c z ę tn ie .

a g ita c j i ra d a  m ia s ta  M iń s k a  te g o  s a m e ­
g o w ie c z o ru  u c h w a li ła z e rw a ć z k u lta ­
m i re l ig i jn e m i i p rz e k a z a ć c e rk ie w ,  

w s z y s tk ie s y n a g o g i w  M iń s k u  i k o ś c ió ł  
k a to l ic k i n a  c e le k u ltu ra ln o  - o ś w ia to ­
w e , W c h o d z i tu  w  g rę  k o ś c ió ł k a to lic k i  
ś w , H e le n y  p rz y  u l. S o w ie c k ie j, k tó ry  w  
r , 1 9 1 0  z o s ta ł w z n ie s io n y  p rz e z ro d z in ę  
W o y n iłło  w ic z ó w .

X  P rą tn ic a , (W  b ó jc e w y b ił z ę b y  
s w e m u p rz e c iw n ik o w i) . D n ia 1 6 b m , 
p rz e d  k a rc z m ą  w  P rą tn ic y  p o s p ie ra l i s ię  
J a n G o łą b  i J ó z e f Ł u g ie w ic z , O s ta tn i 
p o p a d łs z y  w  z ło ś ć  p o d n ió s ł k a m ie ń  i u -  
d e rz y ł n ie m  G o łą b a w  u s ta , w y b ija ją c  
m u  k ilk a  z ę b ó w . Z a z n a c z y ć  w y p a d a , ż e  
je d n a  i d ru g a  s tro n a  b y ła  p o d o c h o c o n a .

O to  d o  c z e g o  p ro w a d z ą  s p o ry  k a rc z e m ­
n e , W id o c z n ie w ó d k a  je s t je s z c z e d la  
n ie k tó ry c h  lu d z i z a  ta n ia .

X  G ro d z ic z n o . (P o lic ja u ję ła w y ro d ­
n ą  m a tk ę ) , J a k  ju ż w  u b , n u m e rz e  d o ­
n o s il iśm y , o d n a le z io n o w  G ro d z ic z n ie  
z w ło k i n o w o ro d k a . Z w ło k i te w y g rz e ­

b a ły p s y . P o n ie w a ż z a c h o d z iło p o d e j­
rz e n ie , ż e c h o d z i tu  o  z a d a n ie ś m ie rc i 
g w a łto w n e j, p o lic ja  w s z c z ę ła  w  te j s p ra ­
w ie d o c h o d z e n ia , k tó re w  d n iu  2 3  b m .  
d o p ro w a d z iły  ju ż d o  u ja w n ie n ia  w y ro d ­
n e j m a tk i w  o s o b ie J ó z e fy  S z c z y d ło w -  
s k ie j la t 2 0  z  G ro d z ic z n a . S z c z y d ło w s k a  
p o ro d z iw sz y  d n ia 1 0 b m , d z ie c k o  n ie ­

p ra w e g o  ło ż a , u d u s iła  je  —  ja k  to  w y k a ­
z a ła  s e k c ja  z w ło k —  i z a g rz e b a ła w  
g n o ju . P s y  w y n io s ły  z b ro d n ię n a ś w ia ­

t ło d z ie n n e . W y ro d n a m a tk a  z o s ta ła  

p rz y a re s z to w a n a 1 o d s ta w io n a d o  w ię ­
z ie n ia  p rz y  S , G . w  L u b a w ie ,

X  D z ia łd o w o . (N o w y  k ie ro w n ik  s z k o ­
ły p o w s z e c h n e j) . N a k ie ro w n ik a tu t , 
s z k o ły  p o w s z e c h n e j z a m ia n o w a ło  K u ra -  
to r ju m  p , M a ń k o w s k ie g o , P , M a ń k o w ­
s k i c ie sz y  s ię w  n a s z e m  m ie ś c ie d u ż ą  
s y m p a tją ,

X  D z ia łd o w o . (W ła m a n ie  d o  g m a c h u  
S , G ,) W  n o c y  z 2 3  n a  2 4  b m , w ła m a li  
s ię n ie z n a n i s p ra w c y  d o  g m a c h u  S , G ,,  
d o k ą d  d o s ta l i s ię  p rz e z  o k n o , G d y  s p ra ­
w c y  u s iło w a li w ła m a ć s ią d o k a s y  s ą ­
d o w e j —  z b u d z ił s ię k lu c z m is trz s ą d o ­
w y  J ó z e fo w ic z , k tó ry  s p ło s z y ł z ło d z ie i . 
N a ty c h m ia s t z a rz ą d z o n y  p o ś c ig  n ie d o ­
p ro w a d z ił d o  u ję c ia  s p ra w c ó w .

U Ś M IE C H  I H U M O R  W  L IT E R A T U ­

R Z E .

S m u tn ą je s t P o lsk a  i s m u tn ą  je s t l i­
te ra tu ra , W c z o ra j b y ł to  w ie lk i p a te ty ­
c z n y  s m u te k  n a ro d u , p o z b a w io n e g o  n o r ­

m a ln y c h  w a ru n k ó w  p o li ty c z n e g o is tn ie ­
n ia , d z iś s m u te k  n ie m n ie js z y , s ą c z ą c y  

s ię z c o d z ie n n y c h  d o jm u ją c y c h  t ro s k  e -  
p o k i p o w o je n n e j, W  je d n y m  i d ru g im  
w y p a d k u  —  s m u te k , c h o ć ró ż n e j ra n g i ,  
je s t w y k ła d n ik ie m  n a s z e g o  ż y c ia i je g o  
o d b ic ia l i te ra c k ie g o . S ta ry  to , ju ż t r a ­
d y c y jn y  ry s p o ls k ie j f iz jo g n o m ji. S ta ry , 
a le  b y n a jm n ie j n ie  tk w ią c y  w  n a tu rz e .

N a s z a  p rz y ro d a  n ie je s t ro z p ła k a n a  

m e la n c h o lją , ja k  z w ią z a n a ta k  s i ln ie z  
tw ó rc z o ś c ią lu d ó w  p ó łn o c n y c h  p rz y ro ­
d a S k a n d y n a w ji, ra s a n a s z a , w y p o w ia ­
d a ją c a s ię w  s w e j n a jsz c z e rs z e j , c h ło p ­
s k ie j w a rs tw ie p e łn e m i te m p e ra m e n tu  
k ra k o w ia k a m i, m a z u ra m i i o b e rk a m i, 
n ie  je s t ra s ą  z  n a tu ry  s m u tn ą .

T o  te ż  e m a n a c ji te j ra sy , l ite ra tu rz e ,  
k tó ra  s ię w y ra z iła  b ą d ź  c h ło p sk ą  b a jk ą ,  
b ą d ź  s z la c h e c k ą  g a w ę d ą , n ie  o b c y m  b y ł  
z a w s z e to n h u m o ru , c h o c ia ż s ię n ig d y  
s z e rz e j n ie  ro z w in ą ł , A d a m  A s n y k  w ie -

W Lublinie
W  p o n ie d z ia łe k , d n ia 2 4  s ie rp n ia b ,  

r , ro z p o c z ą ł s ię w ła ś c iw y  „ ty d z ie ń  s p o ­

łe c z n y " , J a k i m ia ł p rz e b ie g p o k a z u je  

c o d z ie n n y  ro z k ła d  z a ję ć .

G o d z in a  8 ,0 0  —  M s z a  ś w , w  K a p lic y  
U n iw e rs y te c k ie j ; g o d z , 8 .4 5  —  Ś n ia d a n ie  

w s p ó ln e ; g o d z in a 9 ,1 5 t r z y  w y k ła d y i  
d y s k u s ja w a u li; g o d z , 1 3 ,3 0 o b ia d  
w s p ó ln y ; g o d z , 1 5 .0 0  z e b ra n ie  s e k c y j;  
g o d z , 1 6 ,3 0  p o d w ie c z o re k  w s p ó ln y ; g o d z ,  
1 7 ,0 0  d w a  w y k ła d y  i d y s k u s ja ; g o d z in a  

2 0 ,1 5  w ie c z e rz a  w s p ó ln a ; g o d z , 2 1 .0 0  —  
b ło g o s ła w ie ń s tw o  w  K a p lic y  U n iw e rs y ­

te c k ie j o ra z k o n fe re n c ja re l ig i jn a .

R o z k ła d  z a ję ć  ju ż s a m  ś w ia d c z y o  
te rn , ja k  c z a s  b y ł w y k o rz y s ta n y  w y łą c z ­
n ie  n a  p ra c ę  d u c h o w ą  i ja k  p ra c o w ic ie  

u p ły n ą ł ty d z ie ń . D z iś s łó w  k ilk o ro o  
w y k ła d a c h  i d y s k u s ja c h .

H a s łe m  ty g o d n ia  b y ło : „ u d z ia ł k a to ­
l ik ó w  w  ż y c iu  p u b lic z n e m  i p rz e n ik n ię ­

c ie id e ą  k a to l ic k ą  ty c h  d z ie d z in  m y ś li i 
c z y n u  lu d z k ie g o , k tó re  d a le k ie  s ą  je s z ­

c z e o d  id e a łu " . Z  te g o  h a s ła  w y s n u to  
te m a ty , k tó re  d z ie l i ły  s ię  n a  te o re ty c z n e  

i p ra k ty c z n e .
W ś ró d  l ic z n y c h  te m a tó w  te o re ty c z ­

n y c h  n a jw ię k sz e z a in te re s o w a n ie o b u ­

d z iły  n a s tę p u ją c e :
K s . p ro f . D r, K o w a ls k i z G n ie z n a :  

N a d p rz y ro d z o n y c h a ra k te r K o ś c io ła ; 

K s , D r, L e w a n d o w ic z  z  W a rs z a w y : K o ­

ś c ió ł w  re l ig i jn e m  ż y c iu  je d n o s tk i . C y k l

ty c h  w y k ła d ó w . k tó re  d o ty c z y ły  K o ś ­

c io ła  i je g o  c h a ra k te ru , z a k o ń c z y ł p rz y ­
b y ły  s p e c ja ln ie z F ra n c ji D o m in ik a n in  
O , L a je u n ie re fe ra te m : L a m e d e 1 a p o ­
s to la t (D u c h  a p o s to ls tw a ) , O  o z e m  m ó ­

w ili p re le g e n c i?  —  W y k a z y w a li , ź e  K o ­
ś c ió ł je s t c ia łe m  m is ty c z n e m  C h ry s tu s a  
a  O , L a je u n y  w s k a z a ł je s z c z e  n a  to , ż e  
o d ro d z e n ie re l ig i jn e  w e  F ra n c ji m a  s w ó j 
o ś ro d e k  w  o s o b ie C h ry s tu s a , d la te g o  

m ó w i s ię  o  G h ry s to  c z u try ź m ie .

D a ls z e w y k ła d y  d o ty c z y ły  ż y c ia u -  
m y s ło w e g o i e k o n o m ic z n e g o . N a w y ­
ró ż n ie n ie  z a s łu g u ją  w y k ła d y  k s , p ro f , d r .  
P a s tu s z k i z W a rs z a w y : W p ły w  p rą d ó w  
n a tu ra l is ty c z n y c h  n a  w s p ó łc z e sn ą u m y -  

s ło w o ść —  i d ra  in ż , C z e s ła w a S trz e ­
s z e  w s k ie g o z W a rs z a w y : N a tu ra l iz m  

w s p ó łc z e s n e j m y ś li e k o n o m ic z n e j . R e ­
fe re n c i w y k a z a li , ź e n o w o c z e s n a m y ś l 
lu d z k a  o d c h y li ła  s ię o d  n a u k i K o ś c io ła , 
A  s k u te k ?  —  Z a m ę t i s z k o d y  ro z l ic z n e . 
T o te ż n a w o ły w a li m ło d ą in te l ig e n c ję  

a to l ic k ą , a b y  p rz e z  n a tę ż o n ą  i tw ó rc z ą  

p ra c ę u m y s ło w ą w y p ro s to w a ła  ś c ie ż k i  
r i /ś l i a  d ro g o w sk a z e m  b ę d z ie C h ry s tu s ,

D z iś to c z y  s ię s p ó r c o  je s t w a ż n ie j­
s z e : n a ró d  c z y p a ń s tw o ? O k o ło ty c h  
p o ję ć u tw o rz y ły  s ię d w a o b o z y , k tó re  

s ię z w a lc z a ją z e s z k o d ą d la d o b ra o -  
g ó ln e g o , A  z w a lc z a ją d la te g o , ż e p o ­

w s ta ło w ie le b łę d ó w i s z k o d liw y c h  
m n ie m a ń . T o  te ż s łu sz n ie p o ś w ię c o n o  

te rn  z a g a d n ie n io m  d w a  w y k ła d y , —  K s .  
p ro f , d r , K o to w s k i z W a rsz a w y  m ó w ił  

n a  te m a t: P o ję c ie  n a ro d u  w  ś w ie tle  n a ­

u k i K o ś c io ła  —  a  k s , p ro f , d r , M e y s z to ­

w ic z  z  W iln a  n a  te m a t: P o ję c ie  p a ń s tw a  
w  ś w ie t le  n a u k i K o ś c io ła ,

O b a  w y k ła d y w y ja ś n iły  z a g a d n ie n ie  
w  s p o s ó b w y c z e rp u ją c y  i p o w a ż n y , A  
ja k  b a rd z o  p o d o b a ły  s ię  w s z y s tk im , p o ­

k a z u ją  s ło w a w y p o w ie id z ia n e  w  d y s k u ­
s j i: to  b y ła s z c z e g ó ln a ła s k a d n ia d z i­
s ie js z e g o , —  C h c ia ło  b y  s ię te rn  z a g a d ­
n ie n io m  p o ś w ię c ić w ię c e j m ie js c a , p o ­
n ie w a ż  u  n a s  n a  P o m o rz u  n a p o ty k a  s ię  
d u ż o  n ie ja s n o ś c i, a le  d z iś o g ra n ic z a  s ię  
d o k ró c iu tk ie g o  s tre sz c z e n ia ,

K s . p ro f , K o to w sk i w y k a z a ł , ź e  „ n a ­
ró d "  je s t d o b re m  i p o d s ta w ą  ta k ż e  ż y c ia  

re l ig i jn e g o , A le  ta m , g d z ie  s ta je  s ię  s a m  
c e le m , p rz e tw a rz a  s ię k u lt je g o w  p o ­
g a ń s k i n a c jo n a liz m . N a c jo n a liz m  z a ś  
w y tw a rz a s w o is tą „ e ty k ę n a ro d o w ą " ,  
k tó ra  s p rz e c z n ą  je s t z  e ty k ą  c h rz e śc i ja ń ­

s k ą .

K s . p ro f . M e y s z to w ic z w y k a z a ł , ź e  

p a ń s tw o i K o ś c ió ł m a ją s w o je o d rę b n e  
p o le d z ia ła n ia . —  P a ń s tw a  z a jm u je s ię  
s p ra w a m i d o c z e s n e m i, K o ś c ió ł w ie c z n e -  
m i. A le  je s t s z e re g  d z ie d z in  w s p ó ln y c h  

ja k  m a łż e ń s tw o . T u  m o g ą  p o w s ta ć  s p o ­
ry  s z k o d liw e  d la  o b u  s tro n . D la te g o  k a ­
to l ic y  m u s z ą  d ą ż y ć  d o  w s p ó łp ra c y  p a ń ­

s tw a  i K o ś c io ła ,

K a to lic y  m u s z ą  b ra ć  u d z ia ł w  ż y c iu  

p o li ty c z n e m , a le o d ra z ę  c z ło w ie k a  u c z ­
c iw e g o  m u s i b u d z ić  z a c ie trz e w ie n ie  p a r ­

ty jn e , ja k ie  d z iś  o w ła d n ę ło  u m y s ły  i s e r ­
c a  w ie lu , k tó rz y  p rz y  k a ż d e j o k a z ji w y ­

s u w a ją  s w ó j k a to lic y z m . T o  te ż  o g ro m ­

n e  z a in te re so w a n ie  w y w o ła ł re fe ra t k s ,  
p ro f , S z y m a ń sk ie g o  n a te m a t: K a to lic y  
a  p o lity k a ,  —  W e d łu g  k s . p ro f , S z y m a ń ­
s k ie g o n ie je s t k o rz y ś c ią d la K o ś c io ła  
tw o rz e n ie p a r ty j „ k a to l ic k ic h " . K a to ­
l ic y  p o w in n i z n a jd o w a ć s ię w  ró ż n y c h  
p a r t ja c h  i ta m  d z ia ła ć  w  m y ś l A k c ji K a ­
to l ic k ie j,

W  p ra k ty c z n y c h w y k ła d a c h  s ły s z e ­
l iśm y  w y b itn y c h  d z ia ła c z y  A k c ji K a to ­

l ic k ie j , K s , d r . B ro s s z P o z n a n ia  m ó w ił  
o  z a d a n ia c h  A k c ji K a to lic k ie j w  P o ls c e . 
K s , d y re k to r W o js a  z W ło c ła w k a  o  p o ­
w o ła n iu s p o łe c z n e m . P ro f , J ę d rz e je w ­
s k i z P ło c k a  n a  te m a t: S ta n  i p o trz e b y  
k a to l ic k ie j p ra c y s p o łe c z n e j , J a n h r .  
P o to c k i z R y m a n o w a o Ś w ię c ie p ra c y .  
H e le n a  S o łta n ó w n a  n a  te m a t; Z a g a d n ie ­
n ia o g ó ln o -k o b ie c e  w  ś w ie t le k a to lic y ­
z m u .

N a  k o n ie c k ilk a  s łó w  o  d y s k u s j i , —  
J e s te ś m y  n ie ra z  ś w ia d k a m i w a lk  s ło w ­

n y c h , k tó re n ie l ic z ą  s ię a n i z p ra w e m  
B o ż e m , a n i z  ta k te m . Z  s łó w  w y b u c h a  
n ie ra z  g o rą c a n ie n a w iś ć . N a m ię tn o ś ć  

b ie rz e g ó rę  n a d  ro z u m e m . N a  z je ź d z ie  
L u b e lsk im  z p ra w d z iw ą  p rz y je m n o ś c ią  
s tw ie rd z iłe m : s p o k ó j , p o w a g ę i tę m i­
ło ś ć , k tó ra  p rz e b a c z a i d la te g o z b liż a  
u m y s ły  i s e rc a , O b y  ta k a  k u ltu ra  k a to ­
l ic k a z L u b lin a  p ro m ie n io w a ła n a c a łą  
P o ls k ę ,

K s . D r. Ł ę g o w s k i.
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dział, żę śm iech jest dobry, śm iech jest 
zdrow y, uspokaja chore nerw y, ale 
św iadom ość ta w polskiej tw órczości li­
terackiej praw ie nie znajduje oddźw ię­
ku.

Rządkiem zjawiskiem jest literat 
polski, um iejący grać na jednym z kla­
w iszów  w esołości, od satyry poczynając, 
a na bezpretensjonalnym hum orze koń­
cząc, Przytem rzecz ciekaw a, że co u  
nas w tej dziedzinie w ogóle było, to  
przypada w łaśnie na najcięższy bodaj 
okres naszego życia, na drugą połow ę 
ubiegłego w ieku.

Zaczyna ten szereg niedoceniony  do­
tychczas, czekający dopiero śladem  
N orwida na sw ego ,.odkryw cę", w ielki 
obserw ator i subtelny ironista, przytem  
jeden z najbardziej narodowych pisarzy  
polskich, niezapom niany „chirurg filo- 
zofji", A ugustyn W ilkoński, generalny  
autor „Ram ot i ram otek".

H um or w najlepszym , najprzedniej­
szym rodzaju w niósł potem do pow ie­
ści i publicystyki Bolesław  Prus, a przed  
nim jeszcze genjalny lw owianin Jan  
Lam , autor „G łów do pozłoty" i .,W iel­
kiego św iata Capow ie".

W  literaturze naszej ubiegłego okre­
su, przynajm niej w pow ieści, to chyba  
w szystko, co m ożna i w arto w ym ienić. 
Człowiek, znękany przeżyciam i naszego  
czasu, chętnie w ziąłby do ręki rzecz, 
skąpaną w kaskadzie hum oru, a sięga­
jącą artystycznego' poziom u. Literatura 
nasza jednak, jak w idzieliśm y, w hum or 
niebogata.

N a szerokiej niw ie w spółczesnego 
polskiego piśm iennictwa w idnieją trzy  
nazw iska pisarzy, którzy w noszą ze so­
bą hojnie pierwiastek hum oru. Są to: 
w ykw intny feljetonista, now elista i po ­
eta K ornel M akuszyński i św ietny ko- 
m edjopisarz (niestety przedw cześnie 
zm arły) W łodzim ierz Perzyński, oraz  
znakom ity  krytyk  literacki A dam  G rzy­
m ała - Siedlecki, odgryw ający się od  
czasu do cząsu także w  dziedzinie bele­
trystyki, a ostatnio z pow odzeniem za­
pow iadający sw e w kroczenie i w dzie­
dzinę kom edjopisarstwa.

U tw ory beletrystyczne A , G ,-Siedle­
ckiego, przeważnie rozproszone W przód  
po czasopism ach, które w spółubiegają 
się o w szelkie prace tego znakom itego  
pisarza, dziś jednego z pierw szych w  
Polsce, zebrane zostały w całość i u- 
kazały się przed parom a laty w tom ie  
p, t, „G alerja m oich bliźnich". Talen­
tem  i w ysoką kulturą pisarską nacecho­
w ane są oczyw iście w szystkie Siedlec­
kiego drobiazgi beletrystyczne i po  
przeczytaniu budzą szczery żal, że to  
już poznane, że nie w ięcej znakom ity pi­
sarz darow ał czytelnikow i ze skarbca 
sw ej tw órczości, szczególnie jednak u- 
rokiem  działają te bezpośrednio z życia 
w yjęte fragm enty, w  które autor tchnął 
nieporów naną vis com ica sw ej obser­
w acji.

N ow elka ,-Łabędzie" jest kapitalną  
hum oreską, w ysnutą z w ygasłej, zdało  
się, już ze szczętem , ale znać jeszcze tu  
i ów dzie tlejącej staroszlacheckiej skarb  
nicy typów ; jakby człowiek dzisiejszy  
tykał sędziwego m aślacza z pradzia-  
dow skiej piw nicy. Podobniej, jak w tej 
atm osferze, w której rodzili się „Łabę- 
dziowie" sybarytyczny i pieczeniarski 
gatunek szlacheckiego franta, śm iejący 
się na „Im ieninach K onika", zstąpiw szy  
w przeciwległą, podm iejską czy w ielko­
m iejską dziedzinę życia- w której w yło ­
w iony epizod obyczajow y służy autoro ­
w i za tem at do jednego arcydzieła hu­
m oru i iście epickiej obserw acji.

Przepyszny drobiazg z zakresu ob­
serw acji polskiego chłopa w jego sto ­
sunku do gospodarskiego zw ierzęcia i 
do idei w łasności m ieści się w opow ia­
daniu „O tern, jak zm uszony byłem  
kraść ow ies ze starszym  żołnierzem  Bo- 
ligłow ą" zem otowanem z ubiegłej kam - 
panji bolszew ickiej, W  rzeczach Siedle­
ckiego, nastrojonych w esoło, niem a zło­
śliw ości, H um or to bezinteresow ny, bez 
tendencyjny.

Taką jest hum oreska „W ieczory  K o- 
ziegłow skie", przypominająca trochę  
znaną hum oreskę w ielkiego poprzedni­
ka naszego autora A , W ilkońskiego p. t, 
>,lK raszew ski w W arszawie". Inne „no-

w ele i fraszki" Siedleckiego są oczyw i­
ście takie, jak się daw niej zw ykło pisy­
w ać, „klejnotam i" beletrystyki, klejno­
tam i tak niegdyś popularnego u nas, a 
następnie zaniedbanego rodzaju —  no­
w eli pom ysły m ają subtelne, w ykonanie  
w ytworne, ale jednak Czytelnik lgnie 
nadew szystko do tych literackich u- 
śm iechów, którem i śm ieją się w „G a- 
lerji bliźnich" Siedleckiego „Łabęsio"  
czy Pan D ezydery K onik, starszy żoł­
nierz Boligłow a. czy uczestnicy „W ie­
czorów K oziegłow skich". Bo gdy tam  
m ało uśm iechów w życiu, tem chętniej 
się je w ita w literaturze, gdy m ianow i­
cie są odblaskiem takiego talentu, jak  
te, o których m owa.

N ie um ie sqię śm iać Polska i nie­
w dzięczna jest Polska w obec tych nie­
w ielu artystów , którzy usiłow ali rozsy­
pać trochę uśm iechów pod sm utnem  
nadwiślańskiem  niebem . N iechby przy­
najm niej nasze w olne już pokolenie za­
płaciło tym niesłusznie zapom nianym ,

tanin Ita toil tan.
Uroczystość w Wąbrzeźnie

głej Polski.

Społeczeństw o w ąbrzeskie obcho­
dziło 600-letnią rocznicę zw ycięskiej bi­
tw y pod Płowcam i skrom nie, lecz uro ­
czyście. —  Z inicjatyw y Bezpartyjnego  
Bloku W spółpracy z Rządem cały ten  
obchód odbył sdę w m yśl rzeczonego  
program u.

W sobotę 26 bm , o godz, 5-tej rano  
w tutejszym  kościele parafjalnym  odby­
ła się żałobna M sza św , odpraw iona za 
poległych pod Płow cam i, N a M szy św ,, 
którą odpraw ił ks, prób. Zakryś, przy­
byli przedstaw iciele w ładz pow iatow ych  
z p. starostą Sucheckim  na czele, przed­
stawiciele poszczególnych organizacyj i 
stow arzyszeń, K oło B. B, W . R-, dele­
gacje zw iązków i dzieci szkolne z nau­
czycielstw em  na czele, W  nabożeństw ie 
w ziął udział rów nież ks. prałat Aksami- 
towski z kuratorjum  szkolnego w Toru­
niu,

CAPSTRZYK. — „WICI PŁOWIEC­

KIE".

W ieczorem , o godz, 7-m ej odbył się 
po m ieście capstrzyk organizacyj p, w , 
i w , f, z orkiestrą tutejszego „Sokoła" na  
czele. Po capstrzyku, na Rynku, harce­
rze m iejscowi rozpalili „w ici płow iec­
kie" (ognisko) poczem  przem ówił krót­
ko, lecz treściwie p, starosta Suchecki 
o znaczeniu  bitwy pod Płowcam i, w zno­
sząc na zakończenie okrzyk na cześć  
Rzeczypospolitej, O krzyk ten zebrana  
ludność pow tórzyła z entuzjazm em , a 
orkiestra „Sokoła" odegrała hym n naro­
dow y, N a zakończenie uroczystości so­
botnich odśpiew ano przy ognisku w spól­
nie „N ie rzucim  ziem i",

„NIE BĘDZIE NIEMIEC PLUŁ NAM

W TWARZ..."

N astępnego dnia, t, j, w niedzielę w

południe natychm iast po głów nem na­
bożeństwie zebrały się organizacje i sto­
w arzyszenia ze sztandaram i na Rynku,

Z balkonu przem ów ił burmistrz mia­
sta p. Schwarz, w spom inając zw ycięską  
bitw ę pod Płowcam i, w skazał na ów ­
czesnych krzyżaków i w spom niał o im - 
perjaliźmie germ ańskim .

U chwalono rezolucję, która m ów i 
tw ardo, że nie odstąpim y ani piędzi zie­
m i naszej. O krzykiem  na cześć Rzeczy­
pospolitej burm , p, Schw arz zakończył 
przem ów ienie.

O krzyk ten w szyscy obecni pow tó­
rzyli a orkiestra „Sokola" odegrała 
hym n narodow y. N astępnie „Lutnia"  
pod batutą em , insp, p, Reiskego odśpie­
w ała dw ie pieśni „G audę M ater" i „Zła­
m ane berła" a orkiestra „Sokoła" pod  
kier, p. Wróblewskiego odegrała kilka  
utw orów .

O dśpiew aniem „Roty" zakończono  
iękny, choć skrom ny obchód ku czci 

pam iętnej bitwy pod Płowcam i, (-)

REZOLUCJA^

W  600-letnią rocznicę zw ycięstw a 
króla polskiego W ład, Łokietka w bi- 
t vie pod Płowcam i nad K rzyw akam i ze- 

rani dziś na Rynku m iasta W ąbrzeźna  
rieszkańcy Polacy ośw iadczają:

W szelkie zakusy o oderw anie Po­
m orza z całości Rzplitej Polskiej o- 
deprzem y, nie bacząc na ofiary krw i 
i m ienia naszego.

Pom ni ostatniej w oli króla W ład. 
Łokietka zaw sze w iernie stać będzie­
m y na straży całości Jego granic i 
przynależności do w olnej i niepodle-

W OJSK OW E ZA W O DY LO TN ICZE.

N a lotnisku w arszawskiem na O kęciu ndliąpilo otwarcie centralnych w ojskow ych zaw odów lo­
tniczych. O twarcia zaw odów dokonał szef departam entu aeronautyki M . S. W ojsk, płk, Rayski, 

poczem odbyło się losow anie kolejności startu m aszyn.

w obec których dług zaciągnęły niewol- 
ne generacje naszych ojców i dziadów.

Pism a takich par excellence hum o­
rystów , jak Lam czy Jordan - W ieniaw ­
ski, pow innyby pojaw ić się w e w zno­
w ionych w ydaniach, chociażby jako kla­
syczne pom niki polskiego hum oru z u- 
biegłej epoki, a pozatem w ielki hum o­
rysta i satyryk A ugustyn W ilkoński, 
Fredro polskiej prozy i tak narodow y, 
jak Fredro, w inienby ze sw em i oddaw- 
na rów nież w yczerpanem i, a jeszcze w  
literaturze naszej niedość dopatrzonem i 
genjalnem i <,ram otkam i" obok ponow ­
nego w ydania sw ych pism  nakoniec do­
czekać się godnej sobie m onografji. N ie 
zdobędą się na nią m ózgi filologów , za­
puszczających  się w  odm ęty i w iry tw ór 
czości artystycznej. K tóż jednak w  Pol­
sce jest godniejszy i bardziej przygoto ­
w any do w ypełnienia tej luki jeśli nie 
m onografista Fredry, w ielkiej m iary hi­
storyk literatury, A dam G rzym ała-iSie- 
dlecki? Stanisław Jasiński.

KRONIKA SPORTOWA.

Sensacyjne zwycięstwo 
Kusociriskiego

W  sobotę odbył się na stadjonie Legji w W ar­
szaw ie sensacyjny bieg na JU UO m tr, z udziałem  
K usocińskiego i słynnego fiusikiego zawodnika  
V irtanena, bieg w ywoiai duże zainteresow anie 
ze w zględu na to, że V irtanen jest uw ażany za 
najgroźniejszego ryw ala iN urm iego i niedaw no  
pokonał dw ukrotnie zdecydow ani^ K usocinskie- 
go w Londynie i H elsingiorsie, W iestety, pada­
jący bez przerw y deszcz odbił się fatalnie na 
frekw encji publiczności oraz na w ynikach,

K usocinski zastosował w tym biegu św ietną 
taktykę. Prow adził przez cały czas V irtanen, Za 
nim , jak cień, biegi K usocinski, nie w ysuw ając  
się ani razu naprzód. Zaw odnicy biegli rów sti- 
m iernie, jak m aszyny. W szystkie okrążenia w a­
hały się pom iędzy 1:10 a 1:11, Tem po biegu by­
ło bardzo żyw e. Pierwsze 200 m tr, przebyli za­
w odnicy w czasie 32 sek, N a 1000 m tr. czas w y­
nosił 2:52, na 1500 m tr, 4:20, na 2000 m tr, 5:46. 
D opiero na 300 m tr, przed m etą K usocinski na­
rzucił sw em u przeciw nikowi m ordercze tem po i 
m im o rozpaczliwej obrony fina, przybył do m e­
ty pierwszy w czasie 8:39,8 sek. V irtanen zo­
stał daleko w tyle, zajm ując drugie m iejsce w  
czasie 8:44 sek.

Trzecim zkolei był Puchalski o 300 m tr, za 
drugim , czwartym ’ A dam czyk,

O m orderczem tem pie finiszu św iadczy fakt, 
że ostatnie okrążenie zostało przebyte w rekor­
dowym czasie 1:04,

Pozatem odbyły się równocześnie m iędzy- 
klubowe zawody lekkoatletyczne, które przy­
niosły następujące w ażniejsze w yniki:

100  m tr, 1) K alinow ski —  11,5;
101  m tr,, klasa 2-ga —  1) Tadeusz Foryś —  

11,9,
1500 m tr, 1) H ilder —  4,37,4,
Sztafeta 4X 200 m tr, 1) Polonja w składzie 

K alinowski, M eyro, M aszew ski, Szaliński w  
czasie 1:39,8, druga W arszawianka 1:42.

Stafeta 3X 800: 1) Polonja w składzie O sow ­
ski, Zak, M aszew ski w czasie 6:35; 2) W arsza­
w ianka —  6:36.

Skok w zw yż —  1) M eyro 175, 2) Iwanow ski 
—  170 cm , (Pat,)

N OW E TERM INY M ECZÓ W  LIGO W YCH.
W  związku z zaw odam i m iędzypaństwow em i 

Polska — Belgja, które odbędą się w Brukseli 
dnia 11 października b, r,, ustanowione zostały  
now e term iny m eczów ligow ych, jak następuje:

11. 10. Lechja —  Ruch (zam iast 22, 11,)
7, 11. G arbarnia —  Lechja (zam iast 11, 10.) 
15. 11, G arbarnia —  W isła (zam iast 11. 10,) 
22, 11, Pogoń —  Polonja (zam iast 11, 10,) 
22, 11, W arta —  Czarni (zam iast 11, 10,)

Kącik radjowy.
W TO REK , 29. 9. 1931 R.

12,10: M uzyka z płyt gram ofonow ych, 15,25: 
„N owy V I tom „Pism " Józefa Piłsudskiego" —  
om ówi por, W ł, M alinowski. 15,45: „Chwilka lot­
nicza", 16,00: M uzyka z płyt gram ofonowych, 
16,50: „Jak rachują pierw otne ludy", 17,15: M u­
zyka z płyt gram ofonow ych, 17,35: „K u Besara- 
bji", 18,00: K oncert popołudniow y w w yk. ork. 
R, P. 19,25: Płyty gram ofonow e, 19,40: G iełda 
rolnicza. 20,00: Prasow y dziennik radjow y, 20,15: 
K oncert orkiestry P, R, 22,00: Feljeton p. t. „G dy  
zapadnie m rok" —  p, Irena D ehnełów na. 22,35: 
M uzyka lekka i taneczna.

K U CZCI LEGJO NISTÓW  PO LEG ŁYCH  
W  R. 1915.

W Bożyszczach gm ina K ołki, pow iat Łuck od­
było się, w śród tłum nego udziału m iejscow e) 
ludności, przedstawicieli w ładz cyw ilnych i w oj­
skow ych oraz stowarzyszeń i organizacyj, po­
św ięcenie cm entarza i kaplicy legjonistów , po­
ległych w roku 1915 w toczonych w ów czas tam  
w alkach pom iędzy oddziałam i Lej Brygady le­
gjonistów polskich a w ojskami rosyjskiem i. N a 
ilustracji naszej w idzim y kaplicę oraz nagrobki, 
pochowanych przy niej żołnierzy w skrzeszonej 

arm ji polskiej.
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U tw orzenie Pow . K om itetu Pom ocy B ezrobotnym

p r z y b y l i z a p r o s z e n i  

d u c h o w ie ń s tw a , z i e -  

b u r m is t r z o w ie m ia s t ,

W  u b i e g ły  p i ą te k ,  2 5  b m , p r z e d  p o ­

ł u d n i e m  w  s a l i h o t e l u  p o d  „ B ia ł y m  O r ­

ł e m ”  o d b y ł o  s i ę  o r g a n i z a c y j n e  z e b r a n i e  

P o w i a t o w e g o  K o m it e t u  P o m o c y  B e z r o ­

b o t n y m , z w o ł a n e  p r z e z  s t a r o s t ę  p. Su ­
checkiego.

N a z e b r a n i e  

p r z e d s t a w i c i e l e  

m i a ń s t w a , p p , :

w ó j to w i e  i  s o ł t y s i i  p r z e d s t a w ic i e l k i  s t o ­

w a r z y s z e ń  c h a r y ta t y w n y c h .

Z e b r a n i e  z a g a i ł p , s t a r o s t a  Suchecki  

t łu m a c z ą c  c e l  z e b r a n i a :  u t w o r z e n ie  p o w ,  

k o m i t e t u  p o m o c  y b e z r o b o t n y m  n a  c z a s  

z i m y ,  _

D y s k u s j a , j a k a w y w ią z a ł a  s i ę n a d  

s p o s o b e m  p r z y jś c i a  z  p o m o c ą  b e z r o b o t­

n y m  ś w i a d c z y ł a  o  t r o s k l i w o ś c i j a k ą  s p o ­

ł e c z e ń s tw o  o t a c z a b e z r o b o t n y c h . R z u ­

c o n o  k i l k a  p r o j e k tó w  b a r d z o  d o b r y c h ,  

k t ó r e  k o m i te t  w p r o w a d z i  w  c z y n .

Z arząd Pow iatow y K o m . P o m , B e z ­

r o b o t n y m  u k o n s t y t u o w a ł s i ę  j a k  n a s t ę ­

p u j e : p r z e w o d n i c z ą c y : k s , d z ie k a n  Ł o ­

w i c k i z  N i e d ź w i e d z ia ; a  c z ło n k a m i : k s ,  

d z ie k a n  S p i t z a  z  Ł o b d o w a , k s ,  p r ó b , Z a -  

k r y ś ,  p a s t o r  W e y r i c h  z  W ą b r z e ź n a , o r a z  

p p , : b o j e c k i z  O r z e c h o w a , h r , D ą m b s k i  

z  W a ły  c z a , S t . C h w ia ł k o w s k i , M . J e ­

z i e r s k i , b u r m i s t r z  S c h w a r z  i W r z e s iń s k i  

z  L i p n ic y .

D o Sekcji dochodow ej w e s z l i : p r z e ­

w o d n i c z ą c y ; m e c . p . B a lc e r s k i a  j a k o  

c z ł o n k o w ie :  k s . p r ó b . P u p p e l z  K o w a l e ­

w a , d a l e j p p , :  K e n t z e r  z  P r u s k o ł ą k i , J a -  

r a n o w s k i z O s ie c z k a ; n a d l e ś n . T o m a ­

s z e k  z  K o n s t a n c j e w a ,  z a s t . b u r m , p , J o r ­

d a n ,  G o lu b ;  W a l i g ó r a  —  M a k s w a ł d ,  M a ­

t h i e s  —  N ie l u b ; a  z  W ą b r z e ź n a  n a c z .  

G r z y w a c z ,  N a d o l n y ,  M a r k u s z e w s k i  i  K o -  

ł e c k i .

Sekcja rozdzielcza p r z e d s t a w i a  s i ę  

j a k  n a s t ę p u j e :  p r z e w o d n ic z ą c a  p , S o j e c -  

k a  z  O r z e c h o w a ;  k s .  p r o b ,  H a a s e  z  W i e l-  

k o ł ą k i ; k s , p r ó b , K o w n a c k i z  G o l u b i a  i  

p p , : p o s e ł R z ą s a ; P a n k o w s k i  z  F r y d r y -  

c h o w a , W i la m o w s k i  z  R a d o w i s k ;  b u r m .  

K u c h l e r  z  K o w a l e w a ;  i n s p e k to r  M a t u s z ­

k i e w i c z ; d y r . B l ic h a r z , P u t y n k o w s k i i  

W a l te r .

K om isja rew izyjna p p , : p r z e w , d y r .  

R e t z , d r .  P i o t r o w s k a  i  d y r .  T a l a r c z a k ,

P r o t e k t o r a t n a d  K o m i te t e m  p r z y j ę l i  

ł a s k a w i e  s t a r o s t a  p ,  Suchecki i  k s , s e n a ­

t o r  B olt ze Srebrnik.

K i m o t e t P o w ia t o w y  P o m o c y  B e z r o ­

b o t n y m  r o z p o c z n i e  w  t y c h  d n i a c h  p r a c ę ,  

w y d a  o d e z w ę  d o  s p o ł e c z e ń s tw a  o  d a t k i  

i  o f i a r y  w  n a t u r z e .

J e s te ś m y  p r z e k o n a n i , ż e  w  w i e l k ie j  

c h r z e ś c i j a ń s k i e j p r a c y K o m i te t u  k a ż d y  

d o p o m o ż e , a b y  u l ż y ć  d o l i  o g r o m n e j r z e ­

s z y  b e z r o b o t n y c h .

R O L N IC Y  A  B E Z R O B O T N I

P r a c ą  s w o ic h  r ą k , p r z y  p o m o c y  B o s ­

k i e j , z d o b y l iś c ie p l o n y t e g o r o c z n y c h  

z b i o r ó w . W a s z e  s t o d o ł y  n a p e łn i ł y  s i ę , a  

n i e b a w e m  r o z p o c z n i e c i e  z w ó z k ę  z i e m ­

n i a k ó w , k a p u s t y  i i n n y c h  j a r z y n ,

W  o k r e s i e  k i e d y  z a o p a t r u j e c i e  s i e b i e  

i  i n n y c h  w  p r o d u k t y  r o l n e  n a  z i m ę  —  n i e  

z a p o m in a j c ie  o  b e z r o b o t n y c h !

O b o w ią z k i e m  b o w ie m  k a ż d e g o  o b y ­

w a t e l a  j e s t p r z y j ś ć  z  d o r a ź n ą  u o m o  ; ą  o -  

f i a r o m  k r y z y s u  g o s p o d a r c z e g o . O b o w i ą ­

z k i e m  c h r z e ś c i j a ń s k i m  j e s t  g ł o d n e g o  n a ­

k a r m ić !

P a m ię t a jc i e  w i ę c  o  b e z r o b o t n y c h ,  p a ­

m i ę t a j c i e o  i c h  r o d z i n a c h  n i e d o s ta t e c z ­

n i e  l u b  z g o ł a  ź l e  o d ż y w i a n y c h .

P o m ó ż c i e  i m  w  c i ę ż k i e j c h w i l i , z ł ó ż ­

c i e  o f i a r ę  n a  r z e c z  b e z r o b o t n y c h  w  p o ­

s t a c i z b o ż a , z i e m n ia k ó w , k a p u s t y  i t , d .

A  j e ś l i k t ó r y  z  W a s  i g r o s z e m  c h c e  

d o p o m ó c  b e z r o b o tn y m ,  n i e c h  g o  r ó w n ie ż  

z ł o ż y .

P o p i e r a jc i e  d ą ź e n 'i a  K o m it e tu  P o w ia ­

t o w e g o  d o  w a l k i z  b e z r o b o c i e m .

C a ł e  s p o łe c z e ń s t w o  w y t ę ż y  w s z y s t ­

k i e  s w o j e s i ły , b y  K o m it e t P o w ia t o w y  

s p r o s t a ć  m ó g ł s w m u  o l b r z y m ie n i u  z a d a ­

n i u  i b y  z d o ł a ł p r z e z  c a łą  z i m ę  d o s t a t e ­

c z n i e  w s p ie r a ć  r o d z i n y  b e z r o b o t n y c h .

W s z y s c y  b i ó r ą  u d z i a ł w  a k c j i s p o ł e ­

c z n e j n a  r z e c z  b i e d y  i b e z r o b o c ia .

że

SZ K O L E N IE C H IŃ C Z Y K Ó W  

W  A U ST R JI.

W iedeń. (Pat) „ W e lt b la t t" d o n o s i ,  

r z ą d  c h i ń s k i z w r ó c i ł s i ę  d o  a u s t r j a c -

k i e g o  M i n is t e r s t w a  S p r a w  W o j s k o w y c h  

z  p r o ś b ą  o  w y s z k o l e n i e 4 - c h  o f i c e r ó w  

c h i ń s k i c h , A u s t r j a c k ie M i n is t e r s tw o  

S p r a w  W o j s k o w y c h  z g o d z i ło  s i ę  n a  t ę  

p r o p o z y c j ę  i p o c z ą w s z y  o d  1 p a ź d z ie r ­

n i k a  w  a r m j i a u s t r j a c k ie j p e ł n ić  b ę d z i e  

s ł u ż b ę  4 - c h  o f i c e r ó w ,  j e d e n  m a j o r  i 3 - c h  

p o r u c z n i k ó w  c h i ń s k ic h .

N IE B Ę D Z IE R O K O W A Ń .

T okjo, (Pat.) D o w ó d c a  w o j s k  j a p o ń ­

s k i c h  w  M a n d ź u r j i o t r z y m a ł  o d  m in i s t r a  

w o j n y  p o l e c e n i e n i e w s z c z y n a n i a  ż a d ­

n y c h  r o k o w a ń  i n i e p o p i e r a n i a  n i e z a le ż ­

n o ś c i M o n g o l j i l u b  M a n d ź u r j i , c e l e m  u -  

n i k n i ę c i a n i e p o r o z u m i e ń  z z a g r a n i c ą .  

P o l e c e n ie  t o  s p o w o d o w a n e  z o s ta ł o  p o ­

g ł o s k a m i , ż e  d e l e g a c i c h i ń s c y  i m o n g o l ­

s c y , r e p r e z e n t u ją c y  s f e r y  i r r e d e n ty s t y -  

c z n e  w s p o m n i a n y c h  k r a j ó w , c z y n i l i p e ­

w n e  s t a r a n ia  w  t y m  k i e r u n k u  u  d o w ó d ­

c y  w o js k  j a p o ń s k i c h i k o n s u l a  j a p o ń ­

s k i e g o .

WIADÓMOSO POTOCZNE

I W ąbrzeźno, d n i a  2 8  w r z e ś n i a  1 9 3 1  r .

D Z ISIE JSZ Y  N U M E R  „G Ł O SU " , 

i ostatni w M IE SIĄ C U W R Z E ŚN IU ! 

K to jeszcze ln ie odnow ił prenum eraty  

„G łosu" na  now y kw artał, w inien  zaraz  

pójść do urzędu  pocztow ego w zgl, do a-  

gencji i zapisać „Q łos"  na  IV . kw artał.

K to chce otrzym yw ać „G łos" regu ­
larnie, m usi dziś jeszcze go zapisać.

W  C H IŃ SK O - JA PO Ń SK IM  K O TL E .

M oskw a. (Pat.) Z  T o k j o  d o n o s z ą , ż e  

r z ą d  j a p o ń s k i w y a s y g n o w a ł n a  k o s z t y  

o k u p a c j i M a n d ź u r j i  p o ł u d n i o w e j  2  m i l jo -  

n y  j e n , Z  s u m y  t e j p o ł o w a  m a  b y ć  p r z e ­

z n a c z o n a  n a  p o k r y c i e  k o s z t ó w  t r a n s p o r -  

t ó w  w o j s k o w y c h  i  a m u n ic j i , a  p o ł o w a  n a  

a p r o w iz a c j ę o d d z ia ł ó w , b i o r ą c y c h  u -  

d z i a ł w  a k c j i o k u p a c y j n e j .

Z A PEW N IE N IE O C H R O N Y .

T okjo. (Pat.) K o m u n i i k a t r z ą d o w y  

g ł o s i , i ż  J a p o n j a  n i e  z a m i e r z a  b y n a j m ­

n i e j d o k o n a ć  w o js k o w e j o k u p a c j i M a n ­

d ź u r j i , a  p r a g n i e  p o p r o s t u  z a p e w n ić  o -  

c h r o n ę  s w y c h  p r z e d s i ę b i o r s t w  i z a b e z ­

p i e c z y ć  s w e  w k ła d y ,  w  M a n d ź u r j i .

B udapeszt. (Pat.) W  g ó r a c h  M a t r a  

l e ż y  ś n i e g  n a  w y s o k o ś c i 2 0  c m . W  g ó ­

r a c h  P i l i ń s k i c h s p ą d ł r ó w n i e ż ś n i e g ,  

t e m p e r a t u r a  w y n o s i  i 2  s t .  K o ł o  B a k u t  l e ­

ż y  ś n i e g  g r u b o ś c i  4 5 ' c m .

W szystkim naszym Szan. C zyteln i­
kom

W A C Ł A W O M  I M IC H A Ł O M

życzym y z okazji przypadających im ie­
n in w iele szczęścia i w szelkiej pom yśl­

ności R edakcja.

—  O d  R edakcji. Z e  w z g l ę d ó w  t e c h n i ­

c z n y c h  c a ł y  s z e r e g  w ia d o m o ś c i l o k a l ­

n y c h  z m u s z e n i j e s te ś m y  o d ł o ż y ć  d o  n a ­

s t ę p n e g o  n u m e r u .

—  K s, prałat A ksam itow ski z  K u r a -  

t o r ju m  O k r . S z k o l n e g o  P o m , b a w i ł  w  s o ­

b o t ę  w  n a s z e m  m i e ś c i e ,  K s , p r a ł a t  z w ie ­

d z i ł s z k o ł y , ś w ie t l i c ę  p , w , , c z y t e l n i ę  T ,  

C , L , i z ł o ż y ł w i z y t ę  u  p , s t a r o s ty  S u ­

c h e c k ie g o ,

—  N ow y sędzia. A p l ik a n t t u t . S ą d u  

p . C i e s z y ń s k i z d a ł w  T o r u n iu  e g z a m in  

s ę d z i o w s k i . N o w e m u  s ę d z i e m u  p . C ie­
szyńskiem u z  o k a z j i t e j s e r d e c z n i e  g r a ­
t u l u j e m y !  ( - )

—  Przykład goday naśladow ania. Z  

o k a z j i i m ie n i n  p , p o r , K uliszew ski W a ­
cław  z ł o ż y ł  w  n a s z e j r e d a k c j i 1 0  z ł o t y c h  

( d z i e s ię ć )  n a  r z e c z  b e z r o b o t n y c h  m , W ą  

b r z e ż n a .

O f i a r o w a n ą  k w o t ę w r ę c z y l i ś m y  d o  

d y s p o z y c j i  p ,  b u r m , S c l r w a r z a ,

P r z y  o k a z j i  z w r a c a m y  s i ę  d o  w s z y s t ­

k i c h  C z y te l n ik ó w ,  b y  p r z y  w s z e l k ic h  u -
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Wacławowi Mieczkowskiemu
dziedzicowi w Niedźwiedziu, prezesowi Rady Powia­
towej B. B. W. R., Wielkiemu dobroczyńcy biednych

z okazji JEGO IMIENIN

składamy
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r o c z y s to ś c i a c h  n i e  z a p o m n i e l i o  b e z r o ­

b o t n y c h ,

—  Z aćm ienie księżyca. U b i e g ł e j s o ­

b o t y  w i e c z o r e m  o  g o u z , 7 - m e j n a s i ą p i i o  

c a ł k o w it e  z a ć m ie n i e  k s i ę ż y c a , B y io  t o  

j u ż  d r u g i e  z a ć m ie n i e  k s i ę ż y c a  w  t y m  r o ­

k u . ( - )

—  Stóg zboża  s p ł o n ą ł  o n e g d a j w  n o ­

c y  w  C z y s io c n ie o i u .  ó t o g  b y i  w ia s n o s c i ą  

p , M u r a w s k i e g o . F o i i c j a  p r o w a d z i a o -  

c n o a z e n i a  c e ie m  w y ś w ie t le n i a  p r z y c z y n  

p o ż a r u . ( - )

I —  C zyj row er? W  P o w i a t o w e j K o m ,  

P o l ic j i  w  G r u d z i ą d z u  z n a j d u j e  s i ę  r o w e r  

m ę s k i , p o c h o d z ą c y  z  k r a d z i e ż y , P r a w o ­

w it y  w ł a ś c ic i e l z e c h c e g o  o a e o r a ć  z a  

w y l e g i ty m o w a n ie m . ( - )

—  łnaie ruikuw o. ( K r a d z ie ż  r o w e r u )  

O n e g d a j s k r a d z io n o  p . A lt o n n s o w i  G e n -  

t z l o w i  r o w e r  m ę s k i , m a r k i „ I d e a ł ” w a r ­

t o ś c i  1 2 0  z ł o ty c h . Z ł o d z i e j z n i k ł b e z  ś l a ­

d u . ( - )

—  Sierakow o. ( P o ż a r ) , O n e g d a j w y ­

b u c h ł w  z a g r o d z i e p . P y t a n o w s k ie g o  

P i o t r a  p o ż a r , k t ó r y  s t r a w i ł  d o m  m ie s z ­

k a l n y , s t o d o ł ę  i o b o r ę . P o ż a r p o w s t a ł  

w s k u te k  w a d l i w o ś c i k o m i n a . S t r a ty  w y ­

n o s z ą  o k o ło  5 0 0 0  z ł o t y c h . ( - )

—  G olub. ( P r z y c h w y c e n i e  w ł a m y w a ­

c z y ) . W  d n i u  7  b m , d o k o n a n o  k r a d z ie ż y  

z  w ł a m a n ie m  n a  s z k o d ę  k u p c a  p , J e n t -  

k i e w ic z a . P o l ic j a  g o l u b s k a  p o  d ł u ż s z e j  

o b s e r w a c j i p r z y c h w y c i ła  w  u b , t y g o d ­

n i u  d w ó c h  s p r a w c ó w  k r a d z ie ż y , k t ó r y m  

t o w a r  o d e b r a ł a  i  o d s t a w i ła  i c h  d o  s ą d u  

w  G o l u b i u . ( - )

Obwieszczenie
Z g o d n i e  z  §  1 r o z p o r z ą d z e n i a  p o l i c y j n e g o  z  

d n i a  1 . 8 , 1 9 1 3  r , w  s p r a w ie  a p a r a t ó w  a c e t y le ­

n o w y c h  i m a g a z y n o w a n iu  k a r b id u  ( D z . U r z . b .  
d z . p r u s k i e j s t r . 3 3 9 ) w z y w a m y  w s z y s tk i c h  p o -  

I s i a d a c z y  a p a r a tó w  a c e t y le n o w y c h  i w ła ś c ic i e l i  

I p r z e c h o w u j ą c y c h  k a r b id , a ż e b y  w  t e r m i n i e d o  

d n i a  1 p a ź d z ie r n i k a  b r , z g ł o s i l i w s p o m n i a n e  a -  

p a r a t y  i j a k  i m a g a z y n y  k a r b id u  w  b i u r z e  M i e j ­

s k i e g o  U r z ę d u  B e z p i e c z e ń s t w a  i P o r z ą d k u  P u ­

b l i c z n e g o  ( R a t u s z n r , 4 ) ,

Z g ło s z e n i e a p a r a tó w  i m a g a z y n ó w  k a r b i d u  

m o ż e  n a s t ą p i ć  u s tn i e  w z g l . p i ś m i e n n i e  w  m y ś l  

p o n i ż s z y c h  w s k a z ó w e k  i t o :
1 , O d n o ś n i e d o a p a r a t ó w  a c e ty l e n o w y c h  

a ) i m ię  i n a z w is k o  w ła ś c i c i e l a  w z g l . n a z w a  f i r ­

m y ; b ) u l i c a ; c ) n a z w a  f i r m y , k t ó r a  a p a r a t  z b a w t 

d o w a l a ; d ) r o k  b u d o w y ; e j t y p , f ) c e c h y  w y ­

p r ó b o w a n ia ; g ) p o j e m n o ś ć k a r b id u ; h ) r o d z a j  

n p , s t a ły  l u b  p r z e n o ś n y ; i ) t e r m in  n a b y c ia  w z g l ,  

u ż y w a n i a  a p a r a tu ; j ) m ie j s c e  u s t a w i e n i a  i u ż y ­

w a n ia  a p a r a t u  n , p . w  s p e c j a ln e m  p o m i e s z c z e ­

n i u , n a  o t w a r te m  p o w i e t r z u , w  p r a c o w n i i t p .

2 . O d n o ś n i e  d o  m a g a z y n ó w  k a r b i d u : a ) i m ię  

i n a z w is k o  w ł a ś c i c ie l a  w z g l . n a z w a  f i r m y ; b ) u -  

l i c a ; c ) d a ta  o d  k t ó r e j p r o w a d z i s i ę  m a g a z y n  

k a r b i d u ; d ) m i e j s c e  p r z e c h o w a n i a  k a r b i d u  n p .  
w  p o m i e s z c z e n i u  a p a r a t ó w , w  m ie js c a c h  s p r z e ­

d a ż y , w  s p e c j a l n y c h  p o m ie s z c z e n ia c h ,  n a  o t w a r ­

t e m  p o w i e t r z u  i t p .

W  c e l u  ś c is ł e g o  p r z e s t r z e g a n i a  w y ż e j c y to ­

w a n e g o  r o z p o r z ą d z e n i a  p o l ic y jn e g o  M . U . B . i  
P , P . p o d a j e  z a in t e r e s o w a n y m  p o n i ż e j w y m i e n i o ­

n e  s z c z e g ó ł y  d o  w i a d o m o ś c i .

1 .  O s o b y  z a m ie r z a ją c e  w y t w a r z a ć  i u ż y w a ć  

a c e t y le n  l u b  m a g a z y n o w a ć  k a r b id , z o b o w i ą z a n e  

s ą  o  t e r n  d o n ie ś ć  M . U , B . i P , P , z  d o ł ą c z e n ie m  

s z c z e g ó ł o w y c h  o p i s ó w  i r y s u n k ó w  a p a r a t ó w  a -  

c e t y le n o w y c h  ( w y t w o r n i c  i z  n i e m i z w ią z a n y c h  

i n s ta la c y j , j a k  r u r o c i ą g i i tp . )  o p i s ó w  i r y s u n k ó w  

p o m i e s z c z e ń  a p a r a t ó w  w z g l . m a g a z y n ó w  k a r b id u  

i p l a n ó w  s y t u a c y jn y c h  ( s z c z e g ó ły  b l i ż s z e z a ­

w ie r a  §  1 w y ż e j w y m ie n io n e g o  r o z p o r z ą d z e n i a  i  

p r z e p is y  w y k o n a w c z e  d o  t e g o  p a r a g r a f u ) .
Z g ł o s z e n iu  p o d l e g a j ą  t a k ż e  z m i a n y  w  i n s ta ­

l a c j i a p a i a t ó w , j a k  r ó w n ie ż  z m i a n y  c o  d o  m i e j s c  

u s t a w ie n i a  i o t o c z e n i a  a p a r a t ó w  w z g l . m a g a z y ­

n ó w  k a r b i d u .
2 .  S p r z e d a w c y  a p a r a t ó w  a c e ty l e n o w y c h  z o ­

b o w i ą z a n i s ą  p o d a ć  M , U . B . i P . P . n a z w is k o  

i m ie j s c e  z a m ie s z k a n i a  k a ż d e g o  n a b y w c y  a p a r a -  

•  t u  a c e ty l e n o w e g o ,
3 .  W ł a ś c i c i e le  a p a r a t ó w  a c e t y le n o w y c h  z o ­

b o w ią z a n i s ą  p o  z g ł o s z e n iu  a p a r a t ó w  p o d d a ć  j e  

w y p r ó b o w a n iu  p r z e z u r z ę d o w e g o  u s t a n o w i o n e ­

g o  r z e c z o z n a w c ę , d o s t a r c z y ć  w  t y m  c e l u  p o t r z e ­

b n y c h  s i ł i n a r z ę d z i  p o m o c n i c z y c h  i p o n i e ś ć  k o ­

s z t a  w y p r ó b o w a n i a  ( §  2 9  r o z p , p o i , ) z a ś  c o  d o  

w y s o k o ś c i o p ł a t  z a  w y p r ó b o w a n i e  r e g u l u j e  r o z p .  

M i n i s t r a  P r z e m . i H a n d l u  z  d n i a  3 0 , 1 1 . 1 9 2 7  r .  

( D z . U . R . P . n r , 1 1 6 , p o z . 9 8 6 ) .

P o  z g ło s z e n i u  n i e p o d l e g a j ą  w y p r ó b o w a n iu  

a p a r a t y , t y p ó w  u z n a n y c h  i  d o p u s z c z o n y c h  p r z e z  

M i n is t e r s tw o  P r z e m y s łu  i H a n d l u  d l a  c e l ó w  t e ­

c h n i c z n y c h  ( §  1 2  i 1 4 ) , o  i l e  a p a r a t y  t e  s ą  o c e ­

c h o w a n e ( o s te m p lo w a n e ) p r z e z j e d e n  z t r z e c h  

i s t n ie j ą c y c h  n a  t e r e n i e P a ń s t w a  S t o w a r z y s z e ń  

D o z o r u  K o t ł ó w  ( W a r s z a w s k i e , P o z n a ń s k i e  i K a ­

t o w i c k i e )  i z g ł a s z a j ą c y  n a  d o w ó d  t e g o  p r z e d s t a ­

w i o d n o ś n e  p o ś w i a d c z e n ie  S t o w . D o z o r u  K o ­
t ł ó w  ( §  1 u s t . 4  r o z p . p o i , ) .

A p a r a t y  p o c h o d z e n ia  z a g r a n i c z n e g o , s p r o w a ­

d z o n e  p o  d n i u  1 0 , 1 , 1 9 2 0  r , p o d le g a j ą  d o p u s z ­

c z e n iu  i w y p r ó b o w a n iu  b e z  w z g l ę d u  n a  t o , c z y

<n—■n—M -   ,

Sw. Michał
W s z y s t k ie  k s i ę g i S t a r e g o  i N o w e g o  

Z a k o n u  s t w i e r d z a ją  i s tn i e n i e  a n i o łó w , t .  

j . i s t o t d u c h o w y c h , s t w o r z o n y c h  p r z e z  

B o g a  d l a  J e  g o  c h w a ł y  i p o m o g ą j ą c y c h  

l u d z i o m  d o  o s i ą g n i ę c i a  z b a w i e n ia . A n i o ­

ł o w ie  s t r z e g ą  l u d z i  o d  k o l e b k i  a ż  d o  g r o ­

b u , Z e  w z g l ę d u  n a  i c h  n a d p r z y r o d z o n ą  

g o d n o ś ć  i p o m o c  ż y c z l iw ą ,  j a k ą  n i o s ą  l u ­

d z i o m , n a  b l i s k i e  i c h  p o ł ą c z e n i e  z  B o ­

g i e m , K o ś c i ó ł o d d a je  i m  c z e ś ć  r e l i g i j n ą ,  

j a k ą  j u ż  w  S t a r y m  T e s t a m e n c i e  o d b i e ­
r a l i .

K u l t a n i o łó w  d a t u j e  ^ i ę w  K o ś c ie l e  

o d  p i e r w s z y c h  c h w i l  j e g o  i s tn i e n i a , c h o ć  

ś w ię t a  u r o c z y s t e  k u  i c h  c z c i u s t a n o w io ­

n o  w  I V  w i e k u .

T r z e c h  a n i o ł ó w  w s p o m in a  p o  i m i e n iu  

P i s m o  ś w , : G a b r je l a , R a f a e l a  i M ic h a ła  

—  i c h  t e ż  ś w ię t a  o b c h o d z i u r o c z y ś c ie .

U r o c z y s to ś ć  ś w , M i c h a ła  —  t o  g ł ó w - t o r i u m ) , w s ta w ie n n i c tw o  z a  n a m i  d o  B o ­

n e  ś w i ę to  w s z y s tk i c h  c h ó r ó w  a n i e l s k ic h , g a ( S e c r e t a ) , p o w o ły w a n i e  a n i o ł ó w  d o  

Ś w . M i c h a ł , —  w e d łu g  n a u k i P i s m a  ś w .  | c h w a l e n i a  P a n a  w e s p ó ł z  ź y j ą c y m i ( C o -  

i t r a d y c j i  K o ś c io ł a  —  t o  j e d e n  z  s i e d m i u  m u n i o ) , b ł a g a n i e b y ś m y z a p o ś r e d -  

d u c h ó w , s t o ją c y c h  n a j b l i ż e j t r o n u  B o ż e - n i c t w e m  ś w . M i c h a ł a  o s i ą g n ę l i w i e c z n e  

g o , a  z a te m  s ł u g a B o ż y , k t ó r e m u  B ó g  p o s i a d a n i e  B o g a  ( P o s t c o m u n i o ) .

d l a  d o b r a  s w y c h  w i e r n y c h  n a d a ł s z c z e ­

g ó l n e  o b o w i ą z k i , W  t y m  c h a r a k te r z e  p o  

s i a d a m y  o  n i m  w z m i a n k i  u  p r o r o k a  D a ­

n i e l a , a p o s t o ła  J u d y , i w  A p o k a l i p s i e  

ś w , J a n a , C z w o r a k ie  p o s ł a n n i c t w o  ś w ,  

M i c h a ł a  p o d k r e ś l a ją  k s i ę g i  ś w ię t e :  z w a l ­

c z a n i e s m o k a  ( s z a t a n a ) , o b r o n a  d u s z  

w ie r n y c h ,  o p i e k a  n a d  l u d e m  b o ż y m  i d o ­

p r o w a d z a n i e  d u s z  d o  r a j u . T e r n  o b j a ś n i a  

s i ę  w y s o k a  c z e ś ć , j a k ą  g o  d a r z y  K o ś c ió ł  

w  l i t a n j i i m ię  j e g o p o p r z e d z a  i m i o n a  

ś w i ę ty c h , a  w  C o n f i t e o r  u m i e s z c z a  j e  p o  

N a j ś w i ę ts z e j P a n n i e ,

U r o c z y s to ś ć  ś w , M i c h a ła  s i ę g a  I V  w .

M o d l i t w y  m s z a ln e  t e g o  d n i a  z a w ie r a ­

j ą : p r o ś b ę  d o  a n i o ł ó w  o  p o m o c  i o p i e k ę  

d l a  l u d z i ( C o l l e c t a ) , p r z y p o m n i e n ie  u -  

d z i a ł u a n i o łó w  w  d z i e ja c h l u d z k o ś c i  

( L e k c j a ) , r o l ę  i c h  j a k o  s t r ó ż ó w  i o b r o ń ­

c ó w  n a s z y c h ( E w a n g e l j a ) , g o d n o ś ć  p o ­

ś r e d n i k ó w  m i ę d z y  l u d ź m i a  B o g i e m , o -  

f i a r u j ą c y c h  P a n u  m o d l i tw y  n a s z e  ( O f f e r -

(
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z o ą ta ły  dopuszczone i wypróbowane przez wła­
d z e wzgl. instytucje zagraniczne luib nie.

4 , Właściciele aparatów acetylenowych 
W Z g l. ich zastępcy zobowiązani są w razie wy­
buchu aparatów wizgi, acetylenu niezwłocznie 
dpnieść o tern M. U. B. i P, P. ($ 32 rozp. poi.).

Przepis wzmiankowanego rozporządzenia po­
licyjnego rozróżnia dwa rodzaje aparatów ace­
tylenowych, a mianowicie:

, 1. aparatów stałych (ze stałemi instala­
cjami do pracy w jednem i tern samem miejscu, 
które mogą być ustawione i używane:

b) w specjalnych pomieszczeniach, odpowia­
dają ych postanowieniom §§ 6—10 i 16—18;

c) na otwartem powietrzu (§11 ust 1) lecz 
tylko w porze wolnej od mrozów, z zachowa­
niem postanowień § 13 ust. 1;

d) na otwartem powietrzu, bez względu na 
porę roku, przy robotach studziennych (pod- 
ijemnych) i górniczych, z zachowaniem posta­
nowień § 11 ustęp 2;

e) przejściowo w pracowniach warsztatów re- 
peracyjnych itp. lecz tylko aparatów dla celów 
technicznych (np. do cięcia i spawania) o nasy­
pie karbidu do 4 kg, typów uznanych i dopusz- 
ozony h w tym celu przez Minist. Przemysłu 
i Handlu (§ 12) i

2. aparatów przenośnych (przeznaczonych do 
pracy w różnych miejscach), które mogą być u- 
ątawione i używane:

a) na otwartem powietrzu, z zachowaniem 
postanowień § 13 ust 1) nie wyklucza to moż­
ności ustawiania i używania ich w specjalnych 
pomieszczeniach, tak jak aparatów stałych);

b) w pracowniach warsztatów reperacyjnych 
itp, lecz tylko aparatów dla celów techniczn- 
nych (np. do cięcia i spawania) o nasypie karbi­
du do 10 kg., typów uznanych i dopuszczonych 
w tym celu przez Min. Przem. i Handlu (§ 14).

5 . Magazynowanie karbidu jest dopuszczal­
n e :

a) w pomieszczeniach aparatów acetyleno-

wych, w ilościach do 500 kg., do 1000 kg., za­
leżnie od dziennego zapotrzebowania dla apara­
tów acetylenowych (§§ 19 i 20);

b) w miejscach sprzedaży, w ilościach do 100 
kg. a wyjątkowo do 200 kg. jeżeli ilości przekra­
czające 100 kg. są przechowywane i sprzedawa­
ne w szczelnie zamkniętych, niedostępnych dla 
wody i powietrza puszkach blaszanych (§§ 19 
i 21);

c) w specjalnych pomieszczeniach bez mu­
rów ogniochronnych, w ilościach ponad 100 do 
1000 kg (§§ 19 i 22);

d) w spe jalnych pomieszczeniach iz murami 
ogniochronnemi od strony sąsiednich pomiesz­
czeń i sąsiednich budynków, w ilościach ponad 
1000 kg. (§§ 19 i 23);

e) na otwartem powietrzu, w miejscach nale­
życie ogrodzonych, zaopatrzonych w dach lub 
nieprzemakalne płachty (plandeki) na podwyż­
szeniu 20 cm. ponad ziemią, w ilościach nieogra­
niczonych.

Winni niezastosowania się do obowiązują­
cych przepisów ulegną grzywnie do 60 zł, wzgl, 
karze aresztu.

Zwraca się również uwagę, że aparaty wzgl. 
magazyny karbidu istniejące wbrew obowiązują­
cym przepisom zostaną unieruchomione wzgl. 
zlikwidowane, o ile w terminie do dnia 1. 11, 
1931 r. instalacje te pod względem formalnym 
i technicznym nie zostaną doprowadzone do na­
leżytego porządku.

M ie j s k i U r z ą d  B e z p ie c z e ń s t w a  P u b lic z n e g o :  
(—) Schwarz, burmistrz.

RUCH TOWARZYSTW

W

 

P R Z E T A R G  P R Z Y M U S O W Y .

D n ia  2 9  w r z e ś n ia 1 9 3 1 r . o  g o d z . 1 ,3 0  p o  p o ł . 
sprzedawać będę w drodze przetargu przymu­
sowego najwięcej dającemu za gotówkę u p. An­
d r z e j a K o c h a n k a  w  P ó lk u :

m a s z y n ę d o  s z y c ia .

G łó w c z e w s k i, kom. sąd. w Wąbrzeźnie,

— Dziś śpiewy Tow, Śpiewu „Lutnia1 
lokalu p. Klimka o zwykłym czasie.

P R Z E T A R G  P R Z Y M U S O W Y .

D n ia  1 p a ź d z ie r n ik a  1 9 3 1  r . o  g o d z , 1 ,3 0  p o  p o ł . 
sprzedawać będę w drodze przetargu przymusowe­
go najwięcej dającemu za gotówkę u p. T o m a s z a  
i A n n y  J a r a n o w s k ic h  w  K s ią ż k a c h :

1 lu s t r o , 2  f o te le , 1 k a n a p ę .

G łó w c z e w s k i, kom, sąd, w Wąbrzeźnie. 

" P R Z E T  A  R  G  P  R Z Y M  U  S O  W  Y .

D n ia  1 p a ź d z ie r n ik a  1 9 3 1  r . o  g o d z . 4 ,3 0  p o  p o ł . 
sprzedawać będę w drodze przetargu przymuso­
wego najwięcej dającemu za gotówkę u p. J ó z e fa  
K r z y ż a n o w s k ie g o w  O s ie c z k u :

w ó z r o b o c z y  n o w y .

G łó w c z e w s k i , kom. sąd. w Wąbrzeźnie.

P R Z E T A R G  P R Z Y M U S O W Y .

D n ia  1  p a ź d z ie r n ik a  1 9 3 1  r . o  g o d z , 3 ,4 5  p o  p o ł . 
sprzedawać będę w drodze przetargu przymuso­
w e g o  najwięcej dającemu za gotówkę u p, J ó z e f a  
i M a r j a n n y  Z d r o je w s k ic h  w  O s ie c z k u ;

w ir ó w k ę , 1 c ie la k a  i z b ió r  z  3  m o r g ó w  ż y t a . 
 G łó w c z e w s k i , kom. sąd. w Wąbrzeźnie.

P R Z E T A  R  G  P  R Z Y M  U  S  O  W  Y .

D n ia 1 p a ź d z ie r n ik a  1 9 3 1 r . o  g o d z . 1 - s z e j p o  
p o ł . sprzedawać będę w drodze przetargu przymu­
sowego najwięcej dającemu za gotówkę u p. D ą ­
b r o w s k ie g o , r o ln ik a  w  K s ią ż k a c h :

ż n iw ia r k ę .

G łó w c z e w s k i, kom. sąd. w Wąbrzeźnie.

P  R  Z  E T  A  R  G  P  iT z  Y  M  U  S  O  W  Y .

D n ia  1  p a ź d z ie r n ik a  1 9 3 1  r . o  g o d z . 5 ,3 0  p o  p o ł . 
sprzedawać będę w drodze przetargu przymuso­
wego najwięcej dającemu za gotówkę u  p, R o m a n a  
M a jc h e r a  w  O s ie c z k u :

ś r e d n ia k a  5 0  f t ,

G łó w c z e w s k i , kom. sąd. w Wąbrzeźnie.

P R Z E T A R G  P R Z Y M U S O W Y .

D n ia  1 p a ź d z ie r n ik a  1 9 3 1 r . o  g o d z . 2 - g ie j p o  
p o ł . sprzedawać będę w drodze przetargu przymu­
sowego najwięcej dającemu za gotówkę u p. A n ­
t o n ie g o  M ic h a ls k ie g o w  B r u d z a w k a c h :

1 1  p r o s ia k ó w , 4  t u c z n ik i, 2  b y c z k i i 2  j a łó w k i .

G łó w c z e w s k i , kom. sąd. w Wąbrzeźnie,

P  R  Z  E  T  A  R  G  P  R Z Y M  U  S O  W Y .

D n ia  1  p a ź d z ie r n ik a  1 9 3 1  r . o  g o d z . 6 ,3 0  p o  p o ł . 
sprzedawać będę w drodze przetargu przymusowe­
go najwięcej dającemu za gotówkę u p. J ó z e f a  O -  
z o g a  w  P iw n ic a c h ;

4  p r o s ia k i i m a c io r ę .

G łó w c z e w s k i , kom, sąd, w  Wąbrzeźnie.

P R  Z  E  T  A  R  G  P  R T Y M  U  S  O  W  Y .

D n ia  1  p a ź d z ie r n ik a  1 9 3 1  r . o  g o d z , 1 0 - t e j p r z e d  
p o ł , sprzedawać będę w drodze przetargu przymu­
sowego najwięcej dającemu za gotówkę u p. Mar- 
j a n a  i A g n ie s z k i Z a łę s k ic h  w  Ł o p a t k a c h :

z b ió r  z p ó łt o r a  m o r g a  p s z e n ic y .

G łó w c z e w s k i , kom, sąd. w Wąbrzeźnie.

P R Z E T A R G  P R Z Y M U S O W Y .
D n ia 1 p a ź d z ie r n ik a  1 9 3 1 r . o  g o d z . 1 2 ,3 0 p o  

p o ł . sprzedawać będę w drodze przetargu przymu­
sowego najwięcej dającemu za gotówkę:

r o w e r  m ę s k i .

Zbiórka reflektantów przy dworcu w Książkach, 
G łó w c z e w s k i , kom, sąd. w Wąbrzeźnie,

G I E Ł D A  Z B O Ż O W A

W a r u n e k : h a n d e l h u r t p a r y t e t P o z n a ń , ła d u n k i 

w a g ., d o s t a w a  b ie ż ą c a  z a  1 0 0  k g , w  z l , 

Poznań, dnia 25 9. 1931 r.

Rajgras angielski .
Tatarka .....

Saradela  

Koniczyna czerwona 

żyto....................... .................

Pszenica. ........ . 
Jęczmień targowy  
Jęczmień browarowy . . . . 
Owies nowy ..................
Mąka żytnia 65%  
Mąka żytnia 70%  
Mąka pszenna 65%  
Ospa żytnia .
Ospa pszenna  
Rzepak ...  . 
Groch Viktorja .
Groch polny .......

Gorczyca
Ziemniaki jadalne ... . . . 
Pel uszka  
Ziemniaki iabryczne .... 
Słoma żytnia prasowana . . . 
Słcma żytnia luźna .... 
Siano luźne ..............
Siano prasowane  
Łubin niebieski  
Łubin żółty  
Koniczyna biała ... .... 
Koniczyna szwedzka .... 
Koniczyna żółta odtłuszczona. 
Koniczyna żółta w łuskach . , 
Przelot .... ...... 
Ikarnatka '. . . .

21,50-22,00 

20.75-21,55 
23,00-24,50 
18,50-20,00 
19,50—20,50 
33,00—34,00 

00,00—00,00 
32,00—34,00 
12,50—13,50 
11.75—12,75 
28,00—29,00 
23,----- 26,-

2,30—2,50

73,5—4—

T A R G O W I S K O  M I E J S K I E .

P ła c o n o  z a  1 0 0  k g . ż y w e j w a g i ( c e n y  T a r g o w ic e  

P o z n a ń  łą c z n ie z k o s z t a m i h a n d lo w e m i) .

Poznań, dnia 28 9 1931

L  B Y D Ł O :
a ) W O Ł Y :

pełnomięsiste wytuczone, nie- 
zaprzęgane ... .  
b ) B U H A J E :

1. wytuczone, pełnomięsiste . . . 
tuczne, mięsiste  
nietuczne dobrze odżywione 

stare .
miernie odżywione

1.

2.
3.

1.

2.

3.
5,50—6,00
7,35 - 8,10 4.

5
6.

n. ŚWINIE (tuczniki), 
pełnomięsiste od 120—150 kg. 
żywej wagi . .
pełnomięsiste od 100—120 kg. 
żywej wagi  
pełnomięsiste od 80—100 kg. 
żywej wagi .
mięsiste świnie ponad 80 kg. . 
maciory i późne kastraty . . . 
świnie bekonowe ... . - . •

(Koniec części redakcyjnej).

110—120

96-104 
80—91

76—84
50—60

152-160

140—148

124—134
110-118
100—149
102-100

Drukiem i nakładem Zakł. Graf. Bolesława 
Szczuki. — Redaktor odpowiedzialny A lf o n s  

S z c z u k a , Wąbrzeźno, Mickiewicza 1 .
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P R Z E T A R G  P R Z Y M U S O W Y .

D n ia  3 0  w r z e ś n ia  1 9 3 1  r . o  g o d z , 1 0  p r z e d  p o ł . 
sprzedawać będę w drodze przetargu przymusowe­
go najwięcej dającemu za gotówkę u p. P io t r a  J u _  
ś k i w  L u d o w ic a c h :

z b ió r  z 1 m o r g a  ż y t a  n a  p n iu .

G łó w c z e w s k i , kom. sąd. w Wąbrzeźnie.

P R Z E T A R G  P R Z Y M U S O W Y .

D n ia  3 0 w r z e ś n ia 1 9 3 1 r . o  g o d z . 1 0 ,3 0 p r z e d  
p o ł . sprzedawać będę w drodze przetargu przymu­
sowego najwięcej dającemu za gotówkę u p. W ł. 
B a r c z y k o w s k ie g o  w  L u d o w ic a c h :

2  ź r e b a k i i 1 7  f u r ż y t a .

G łó w c z e w s k i , kom, sąd. w Wąbrzeźnie.

pr z e t a Tg Ip r Tz  y m  u  s  o w y .
D n ia  3 0  w r z e ś n ia  1 9 3 1 r . o  g o d z . 1 1 p r z e d  p o ł . 

sprzedawać będę w drodze przetargu przymusowe­
go najwięcej dającemu za gotówkę u p, M ic h a ła  
S z ó s t a k a  w  R y ń s k u :

z b ió r  z  3  m o r g ó w  ż y t a .
G łó w c z e w s k i , kom. sąd. w  Wąbrzeźnie.

P  R  Z  E  T  A  R  G  P  R  Z  Y  M  U  S  O  W  y 7
D n ia  3 0  w r z e ś n ia  1 9 3 1  r . o  g o d z . 9 - t e j p r z e d  p o ł . 

sprzedawać będę w drodze przetargu przymusowe­
go najwięcej dającemu za gotówkę u p. P io t r a  W a ­
s i le w ic z a  w  C z y s to c h le b iu :

1 i p ó ł m o r g a  k a r t o f l i .

G łó w c z e w s k i , kom. sąd. w Wąbrzeźnie,

P R Z E T A R G  PRZYMTTÓWy T
W  ś r o d ę , d n ia  3 0  w r z e ś n ia  b r . o  g o d z , 1 5 - t e j 

sprzedawać będę w drodze egzekucji w  C b e łm o ń c u  
u p, Stanisława Gadomskiego' najwięcej dającemu 
za gotówkę:

s a m o c h ó d  c ię ż a r o w y  „ F o r d * * .
R o g o w s k i , kom. sąd. w Kowalewie.

L I C Y T A C J A  P R Z Y M U S O W A .
D n ia  3 0  w r z e ś n ia  b r . o  g o d z . 1 3 - t e j  

będę najwięcej dającemu za gotówkę u 
t a  M ą c z y ń s k ie g o  w  H a m e r z e :

1 ś w in ię o k o ło  1 c tr .
L it w in , kom. sąd.

sprzedawać 
p. Z y g m u n -

£

O 
w

o 
'n u  

o

w Golubiu.

L I C Y T A C J A  P R Z Y M U S O W A .

D n ia  3 0  w r z e ś n ia  b r . o  g o d z . 1 4 - te j sprzedawać 
będę najwięcej dającemu za gotówkę w  K o ła c ie :

z b ió r z o k o ło  5 m o r g ó w  ż y t a  i 1 r o w e r f ir m y  
W e lt r a d .
Zbiórka reflektantów przed Sołectwem.

L itw in , kom. sąd. w Golubiu.

L I C Y T A C J A  P R Z Y M U S O W A .
D n ia  3 0  w r z e ś n ia  b r , o  g o d z . 1 5 - t e j sprzedawać 

będę najwięcej dającemu za gotówkę w  J ó z e fa c ie :
1 s ą s ie k  ż y t a  le tn ie g o  o k o ło  3 0  f u r , 2 7  ś w iń  z  
p r z y c h ó w k ie m , 1 b u f e t , 1 k a n a p ę i 2  f o t e le , 1  
b iu r k o  i 1 d y w a n .

Zbiórka reflektantów przed majątkiem.
L it w in , kom. sąd w Golubiu.

L I C Y T A C J A  P R Z Y M U S O W A .

D n ia  3 0  w r z e ś n ia  b r . o  g o d z . 1 6 - te j sprzedawać 
będę najwięcej dającemu za gotówkę u p, L e o n a  
D a w id o w s k ie g o  w  S o r ty c e :

1 m a c io r ę  o k o ło  3  c t r . , 1 ś w in ia k a  o k o ło  1 c t r , 
L it w in , kom, sąd. w Golubiu.

L I C Y T A C J A P R Z Y M U S O W A

D n ia  2  p a ź d z ie r n ik a  1 9 3 1  r . o  g o d z . 1 4 - te j s p r z e ­
dawać będę najwięcej dającemu za gotówkę u p. 
S e w e r y n a W a lc z y ń s k ie g o  w  F r a n k s z t y n ie :

1 m a s z y n ę  d o  s z y c ia  f ir m y  „ S in g e r " ,

L it w in , kom. sąd, w Golubiu,
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LeSnictwó Baraniec 
p o c z t a  L ip n ic a  

sprzeda 
z powodu redukcji 

ę a ly  in w e n t a r z ż y w y  
i m a r t w y  o r a z  p s z c z o ły

| P R Z E T A R G  P R Z Y M U S O W Y .

W  c z w a r t e k , d n ia  1 p a ź d z ie r n ik a  1 9 3 1  r . o  g o ­
d z in ie 1 5 - t e j sprzedawać będę w drodze egzekucji 
w  Z ie le n iu  u Jana Pruszaka najwięcej dającemu za 
gotówkę:

2  m a c io r y , 2  ź r e b a k i 1 i 2 - le t n i, w a g ę b y d lę c ą , 
2  p o w ó z k i k r y t e , 4 m o r g i z ie m n ia k ó w , 2 0  k a ­
c z e k  i o k o ło  5 0  c t r . j ę c z m ie n ia .

R o g o w s k i , kom. sąd. w Kowalewie, 

P  R  Z  E  T A R  G  P  R  Z  Y  M  U  S  O  W  Y ~

W  ś r o d ę , d n ia  3 0 w r z e ś n ia b r . o  g o d z . 1 0 - t e j 
sprzedawać będę w drodze egzekucji w  K o w a le ­
w ie  na Rynku przed lokalem p. Neumerowej naj­
więcej dającemu za gotówkę:

s a m o c h ó d c ię ż a r o w y  „ C h e v r o le t '* , r a d jo a p a r a t  
3 - la m p k o w y , b ib ljo t e k ę , 2  k a n a p y , 2  f o t e le , b iu r ­
k o , 1 f o t e l d o b iu r k a , s t ó ł o k r ą g ły , 4 k r z e s ła , 
d y w a n .

R o g o w s k i , kom. sąd. w Kowalewie. 

L I C Y T A C J A  P R Z Y M U S O W A ?

D n ia  3 0  w r z e ś n ia  b r , o  g o d z . 1 2 ,3 0 sprzedawać 
będę najwięcej dającemu za gotówkę u p, H ip o ­
l i ta  D o b ie s a  w  H a m e r z e ;

2  p r o s ia k i i z b ió r  z o k o ło  3  m o r g ó w  ż y t a .
L itw in , kom. sąd, w Golubiu.

L I C  Y  T  A C  J A  P R Z Y  M U S O W A

D n ia  3 0 w r z e ś n ia  b r . o  g o d z , 1 2 ,3 0  sprzeda­
wać będę najwięcej dającemu za gotówkę u p, W in ­
c e n t e g o  Ż u c h o w s k ie g o  w  H a m e r z e :

1 m a c io r ę o k o ło  3  c t r .

L it w in , kom. sąd. w Golubiu, 

L I C Y T A C J A  P R M U S O W A ?

D n ia  3 0  w r z e ś n ia  b r . o  g o d z . 1 2 - t e j sprzedawać 
będę najwięcej dającemu za gotówkę u p. F r . R a _  
c h u b iń s k ie g o  w  H a m e r z e :

1 m a c io r ę , 3  p r o s ia k i i z b ió r  z  o k o ło  3 m o r g ó w  
ż y t a .

L itw in , kom. sąd, w Golubiu.

Ogłoszenie.
W e  w t o r e k , d n . 6 . p a ź d z ie r n ik a  

1 9 3 1  r . o d b ę d z ie s ię  w  W ą b r z e ź n ie  

j a r m a r k  
na fconie i bydło.

MAGISTRAT
Schwarz, burmistrz.

Szanownej Publiczności miasta Wąbrze­
źna i okolicy podajemy niniejszem do wia­
domości, ż e  z d n ie m  1 5  w r z e ś n ia  b . r . 
o t w o r z y l iś m y  p r z y  u l . M a r s z . J ó z e f a  
P iłs u d s k ie g o  1 9 , p r z y  k o le j c e  m ie j -  
ś l i j  o j

Warsilal niBilianiizny
dla wykonywania

in s t a la c j i w o d o c ią g ó w , k a n a l iz a ­
c j i i u r z ą d z e ń s a n ita r n y c h  o r a z  
r e p e r a c j i c e n tr y f u g , m a s z y n  d o  
s z y c ia , r o w e r ó w , m o t o c y k l i i s a ­

m o c h o d ó w .

Staraniem naszem będzie Szan. Klien­
telę całkowicie zadowolić, a z powierzonych 
nam prac fachowo i sumiennie się wywiązy­
wać.

Prosimy zatem o łaskawe poparcie.

1. LeśDikowski I St. Falkowslii
T e l 1 7 .  T e l . 1 7
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